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l~i:!iełn~i~~;~w K~:u:~~i~cz::~ o ołnicy i inte 1genc1a.· potęp1a)q Przygotowania do obchodu 
• dać 1mię Georgi Dymit~wa. A. • • ych za1· s' c' s' . t N d 

kademii Rolni~zej w Sofii. rezyserow gorsząc . w1ę a aro owego 
• • • świadomre zorganizowanych przez reakcyJną część kleru 

SOFIA (PAP) - Społec.zeń. . . . . 
11two miasta Płowdiw postanv- LUBLIN (PAP) W lubebk10J 1 łfelena Rabczuk, mieszkank?- wsi 
wiło wvbudować na. szca;vcie Paustwowej Fabryce Wag odt>y Sosnowa w pow. włodawskim, u 
nnjwyższego w7.gó~za, połr Żone Io si~ w dniu 14 bm. masowe zl'- Hl osób doznało ciężkich obrażeń 

oświadczamy, że mimo zaprze­
czema przez biskupa. ordyna:lu­
sza' diecezji lubelskiej, iż nie by· 
ło żadnego cudu w katedrze, :.ia· 
dal jednak jesteśmy świadkami 
organizowanego przez ducho· 
wie11.stwo napływu wiernych dla 
celów, nie mających nic wspól· 
nego z kultem religijnym. 

W całej Polsce odbywają s1ędzi odbędt się zabawy ludowe 
przygotowania do uroczystego j z występami artystów teatral· 
obchodu święta. 22 Lipca. nych. 

W Lodzi program obcho1lu Dla upamiętnieni& :S rocznicy 

go rui. teren.-e mia~ta, pirnteon branie pracowników w cn~ie cielcsnycił. 
d;rmitrowski. W panteonie spu którego omówiono szczegółl'\\rn Po wysłuchaniu przcmówi~ń, 
czną. zwłvki bojowników, ktńrz~ ~prawę domnirmnnego cudu w w toku który~h przytac:tano flll 
zgin~li w walce z faszyzmem, katedrze lubclski~j oraz gors'!}· g.~1enty li$tu pasterskiego, ogło 
w walce, której przewodził Ge. cych zajść, w wyniku których Rzonego przez biskupa lubelskie­
or!!'i Dym~1:r w. ~tratowana zo~tala w dniu J:l bm go, zebrani uchwalili jcdnogło· 

przewidujo szereg interesu.ią.· ogł~nia Ma.nife.stu PKWN bę 
t:ych imprez. Jeszcze przed 22 dl} uruchomione 2 linie tramwa.· · 
lipca we wszystkich zakłada;}h jowe, oddana. do użytku wielka 
pracy odbędą. się uroczyste aki.· hala sportowa oraz zostanie 
demie. W dniu święta Odrod~'l- otwarta Klinika Uniwersyteckrt. 
nia Polski w parkach, na uli· Wydziału Lekarskiego U. L. 
cach i na. większych placach Lo· foie rezolucję nast~p;;jącej tre· 

Umowa handlowa śc:.:Fo zaznajomieniu się z prze. 

By położyć kres akcji, dopro­

wadzającej do fanatyzmu tzeaze S•czeci· n Ameryka ludzi' nieświadomych, wykorzy. 6 -

mr. ędzv Polską • Austr1·ą biegiem gorszących zajść w L•l I blinie zebrani stwierdzają, że 
W .A:RSrl'.WA (I.AP) _ kiej zaś _ przewod.nfrzący de fantastr~zne wieści o rzekomym 

stającej ciemnot~ 1 zacofanie 
części społeczeństwa, władie Stałełransoceaniczne połqczenie żeglugowe 
państwowe powinny zająć z:e WARSZAWA (PAP) - Linia n>aiu ~ tyw. ton. Pierwszy st.a_ 
swej strony zdecydowane stanu- okrętowa. Thorde.n Lines Udde tek odejd:r.ie ze Szcżecim..a. w 
wisko, by nie tylko zapobtec valla reprezem.towana w Polwe dnńu 19 sierpnia br., następne 
stratom materialn~ i zaltló;:e. przez firmę Rummel i Burt.on, kurrow&~ b~dę. w odstępacli. 10 
niom normalnego. zycia n~ o~- uruehomiła. stałą. linię żeglugo. dn.Wwych. 

15 lipca br. została parafowana legaeji austriackiej, 1'8.dca le. „cud.zie oyły rozpowszechniane 

W Min. Hancu· u gacyjny austria.ckiego Minłster równocześ~ie w c~łym kraju w 
Zagranicznego stwa. Spraw Zagranicznych - sposób świadomy l zorganLZOW'l-

polsko.austriacka umowa h2.11d_ dr Erich Bielka. ny. 
lowa na. czas do 31 lipca 1950 r. Zebrani widzą w tym próbę 

Ogólny obrót po obu stronach ---- wykorzystania naiwności lndz. 

H • b kiej i ciemnoty - próbę na.duży 

szarze nas~ego nuast'll. i. naJbliz· wą. pocmiędzy Szczecin.em a No Prze uruchomie.n.i.e nowej ]il 
szych okollc, ale równiez by za· wym Jorkiem Filadelfią, Bal- .. "'-z . _, _, pierwne 
bezpieczyć ludność przed możli-1 t'm0ore i Bost~em. na """czeca.n ..,.,rzym.... -wynooi, w myś1 umowy, pouaa a n Ie n a cia wiary dla celów nie mający·~h 

40 m Jn. d<>larów, c.o stanowi nic wspólnego z religi:h celów ob 
wościamt niebezpieczeństwa wy· Linia 'obsłu,giwam1. będ'X.ie stałe, traneooea.niozm.e połfł'Cze.. 

zn.a.cz.ny wzrost wart.ośc.i wymioa. porażk.a cych i WTogich narc<"·wi pols1.de 

::ki::nd:~:;!~. porównaniu z rozDłaNm(PAOP)wcNadb =~~~~;::::ą::;:!~n~ ::~~ Sku.1t.1· 0 .ospodark·1 kolon1·zato'ro' w. 
padków. czy chorób.'' 'tJr1,ez 3 stat.kii o pu.ooiętnym to nr..e żeglugowe. 

Um.:;wa. przewiduje po stro. LON y - a 0 · y· bodę praktyk religiJnych. Zasa- I\ 6 
nie ekspcrtu dp Austrii: wl:g1el wającej się obecnie dorocznej da. wolności wyznania jest w Kraje ·Azji j Dalekiego Wschodu jęczą pod jarzmem 
żyto, cukier, chemikalia i inne, konferencji związku transpor· naszym kraju w pelai REALIZO W'1Z'1Skiwaczy angloamerykańskich 
po stronie illllportu zaś d-0 Pol towców, prowadzonej po dykta· WANA. Kler polski korzysta z J ' 

ski: n.awozy utuczne, blaehy torsku przez prawicowego przy· różnych uprawniefl w znacznie Sprawozdanie sekretar1·atu ONZ stosunkowo· zrównoważony bi-k •- · ,_ ~' t więltszym zakresie mi: w innych lans handlu zagranicznego, to w o ręwwe l "'vwowe, maitnezy , wód<'ę Deakin& _ wlJrew je"'O 
wełnę s~tuC'ZIJą, urzf}dzenie in- . · -~ krajach zachodnio-europejsk1c11. NOWY JORK (FAP) - Se· krajów Azji i Dalekiego Wscho- latach powojennych prawie knż-
we;1tycyJne i inne artykuły. protestom ogromną w1ększośe1ą Znając ten stosunek władz pań kretariat ONZ ogłosił sprawo- du, zredagowane przez Komisj' dy z tych krajów dotkni~ty zo• 

Ze strony Polski umowę han głosów uchwalono rezolucję, do· Rtwowych do spraw religii i k1J· Z'danie o sytuacji ekonomiczn3j Ekonomiczną. ONZ dla Azji i stał w tej dziedzinie olbrzymbn 
dlową parafował przewodniczą. magającą się dopuszczenia. przed l\cioła, zebrani z tym większym•------------- Dalekiego Wschodu. deficytem. 
cy delegRcji, dr Aleksander Wo oburzemem potępiają dziatalno w Sprawozdanie to stwierdza, ±o Wśród przyczyn, które wywo-
ły.ó.ski, dyrektor Depart"mentu ~ta wicie li robotników do rząju lubelskie' kurii biskupiej, '\. óra z rest produkc1· i ytuncja. ekonomiczna tych ob· lały ~Id stan rzeczy, spra;vo-
'l'raktat-Ow w Min. IIa.ndlu Za- znacjonalizowanych działów rozpowszechniają.c w spo.;ób· zor • szarów uległa ostremu p(\gorsz.o· zda.nie wymienia. wzra.st&jłCł 
grani=ego, ze Mnony 11.URtrinc przemysłu. ganizowany wieśc1 o rzekom;rnl w radzieckiej s'rełie niu. Jak świadczą o tym wszyc•t· zalellnoAć krajów 'Azji i D&lekie-
----------------------··----.„cudz1e'. nadużyła za.•1ran1a Wic?r N emiec: kie podstawowe wska.fniki, •y· go Wachodll od Stanów Zjedno-

Społeczeństwo polskie 
ma tego dość! 

nych, profanowała ich ucz1ma tuaeja go5podarcza Indii, Japo· czonych, które stały sit tam 
religijne, wystaWiła. zamiej~c:> · BERLIN (PAP) - Ogłoszo· nii, Korei południowej, Burmy, głównym dostawcit towarów. 
wych przybyszów na łup speku- no tu dane o wzroście produkeji Filipin, Indochin, Indonezji, f!y Analogicuy stan rzeczy pann­
lantów i złodziei, aby dopiaro przcmysłnw<'j w radzieckiej stre jamo, Pakistanu, oraz innych je w stosunkach handlowyc6. 
po dziewięciu dniach w sposób fie okupacnn<'j Niemiec w cią· krajów Azji i Dalekiego Wscho krajów zji i Dalekiego Wscho-
dwuznaczny i me~a.sny zaprze- gu pierwszego półrocza br. · du ukształtowała się ostatnio o du z Wielką. Brytanią. 

Rezolucja zgromadzenia 
inteligencji katolickiej, któ 
re odbyło się w Lublinie 
stwierdza, że „nadal jesteś­
my świ~dkami organizowa-

• nego przez duchowieństwo 
napływu wiernych dla ce­
lów nie mających nic wspól 
nego z kultem rełi~ijnym". 
Słowa te podkreślamy -
wypowiedziane przez przed 
stawicieli inteligencji kato­
lickiej potwierdzają to, co 
nasza opinia publiczna wie 
o wypadkach lubelskich 
od pierwszej ich chwili, mia 
nowicie, że wypadki te są 
świadomie organizowane 
przez reakcyjną część kle­
ru, dla celów nic wspólnego 
nie mających z wiarą. 

Hierarchia kościelna nic 
uczyniła dotychczas nic, że­
by pohamować fanatyzm 
tłumu. Naodwrót robi ona 
wszystko, by fanatyzm ten 
jeszcze bardziej rozpali.ć. 
Niczego jej nie nauczyła nie 
winna śmierć 20 letniej 
dziewczyny i ciężkie rany 
'19 wiernych. Nic ich nie 
obchodzi ni~wykła ponie­
wierka, na jaką wystawieni 
są z ich winy Judzie. Epi­
skopat zajął wobec gorszą­
cych scen lubelskich stano­
wisko najlepiej wyrażone 
przez biskupa lubelskiego. 

Po tygodn1u trwania wy 
padków biskup przyznał 
wprawdzie, że żadnego „cu 
du" nie było, ale mimo to 
w grunr'"' rzeczy na' ~ązy­
wal do.lszycb manifesta­
cji i 7 1wno słowami ja_1' 
perfidnymi niedomówienia­
btl w jakich celują dostojni 
C7 watykańscy. podtrZYmy-

wał i rozpalał średniowiecz 
ny fanatyzm pewnych grup 
ludności. 

czyć istniemu owego „cudu": Produkcja stali surowej wzro· wiele gorzej niż przed wojną. Rządy krajów Azji i Dalekie-
Zebrani widzą. w całe.i tej !lll ~ła w porównaniu z drugim pół· Wydatki na cele wojskowe w go Wschodu - jak wynika ze 

Upór i konsekwencja hie­
rarchii kościelnej wskazuje 
wyraźnie jaki jest istotny 
cel demonstracji lubelskiej. 
Wskazuje wyraźnie, że cel 
jej są nie religijnej, lecz 
politycznej natury. 

cji kolejne ogniwo wrogiej kam roczem 19t8 r. o 65 procent, wnl krajach Azji i Dalekiego Wsr.bo i<pra.wozdania - przerzucają ca· 
panu reakcyjnej części klem. cowanej o 60 proc., produkcja du nieustannie rc;sną. W porów· ty ciężar ~ytuacji na. barki mas 
zmierzającego do sfanatyzow.n· sztuczne~o jedwabiu o 106 proc. naniu z okresem przedwojennym, pracujących. Ludność tych kra­
nia I podburzania mas t oderw:i Również wydobycie węgla 1 kredyty na cele wojskowe _ na· jów, stanowiąca przeszło połow~ 
nia ich od twórczej pracy n'ld pronnkcjn brykietów, oraz inne wet według oficjalnych danych ludności kuli ziemskiej, żyje w 
1dbudową kraju. Zajścia lubd· g-alęzie przemysłu wykazały _ zwiększył:f się w 19i 8 rokii skrajnej nędzy 
sk!e są. wynikiem tej samej „K- zuaczny wzrost. w Hurmie 0 21 proc. i w lndh.ih Równocześnie sprawozdanie 
~ji, która doprowadziła niekt.J B k o 11 procent. W Pakistanie kre- stwierdza., że w wyzwolonych 

Rezydujący w Lublinie i 
nie t:vlko w Lublinie pełno­
mocnicy watykańscy urzl!­
dzili mianowicie wielką· de 
monstrację obliczoną na sia 
nie zamętu w kraju, na prz~ 
ciwdziałanie normalnej pra 
cy obywateli, na zerwanie 
kampanii żniwnej. 

rych księży do współpracy ze o' i· . a d t t . ł + • k y y e wymos Y w ,ymze ro u Chinach i w Korei północnej w&-
zbrodniczym podziemiem i 'io u- i0,7 proc. całego budżetu. 
dzlah1 w bandach. czego przykt'.ł W parlamencl"e runki życia. ludności poprawi.a.Ił Sprawozdanie zaenacza, że dem był między in. niedawny się z katdym dniem, 
uapad rabunkOW" dokona.nu w ciężka sytuacja gospodarcza i li· 

J J LONDYN (PAP) - Agen<'ja 
Krakowie przez bandę ks. Gut· Reutera. donosi z Teheranu, r.ausowa krajów Azji i Dalekie· 
gacza. ze w parlamencie irańskim wy go Wschodu po wojnie jest rów-• . • buchła zac~ęt.a. bójka po uchwa- nież bezpośrednim następstwem 

W szczelnie wypełnionej :iali leniu ~rzez większrść rządo"'.e. ~kuTCzenia się• ich handlu zura.· 
Teatru Miej~kiego w Lubli!lle go proJcktu ustawy, wyłączaJą- . -.. 
odbyło się zebranie katolicklaJ cego analfabetów z głosowania I mcznego. · i 

inteligencji. powszechnego. Jeśli przed wojną miały one 
Po licznych wystąpieniach, w 

Na rozkaz USA 

Przemówienie tow. Hi 
larego Minca, wygłoszo­
ne na zakończenie I-ej 
Wojewódzkiej Konferen 
cji PZPR w Warszawie, 
-zamieszczamy na str. 2. Ale watykańscy pełno­

mocnicy. których „milicja" 
nosi biało-żółte opaski obce 
go państwa, zawiodą się w 
swych planąch. 

których uczestniczyli m. inn. :!Jr•> 
fosorowie Uniwersytetu im. Ma· 
rii Curie.Skfom wskiej ;--- przy 
jrto jednomyślnie rezolucję trll­

Spoleczeństwo polskie ma ści następującej: 
dość gorszących scen w Lu- „My, lubelska inteligencja 
blinie, obrażających god- katolicka, zebrana w dniu 14 
ność ludzką i będących .ias- lipca 1949' r. w gmachu Teatrn 
krawym nadużyciem wiary Miejskiego, rozważywszy tra.gicz· 
ciemnego i sfanatyzowane- ne wypadki w związku z rzeko· 

rząd japoński stosuje terrór-
• wobec robotników 

go tłumu. mym cudem, jaki miał miec MOSKWA (PAP) - Jak do lementarnego n1awa O\lrony 
miejsce w katedrze t-1belskiej, nr,si z Wasz.yngtonu agencja swych interesów życiOWych, sta 

Społeczeństwo nasze pro- Tas~, na po..<>iedzeniu Komisji n()wfą wyratne pogwałcenie de 
testuje z całą siłą pnecbv- Dalekiego Ws.chodu dn:10. 13 lip kła.racji poczdamskiej i uchwał 
ko nieodpowiedzialnym oi; K . k ca przewodniczący Komisji Me Komisji Dalekiego Wschodu. 
ganizatorom średniowiecz- OmUOI at Coy, wy„tępując .jako przedsta. Del~gat radziecki podkreślil, 
nych hec. ProtestuJ·ą robot UWAGA! wieicl USA usiłował' odeprze~ . ó . . 

k . d ze r wmeż inne poezyna.nia. ge 
nicy i inteligencja pracują- KOMITETY REDAKCYJNE os arżęnia 1.e "1.rMly prze sta-

. 1 Z"RR Pa. ·us k' a. 0 nerała Me Arthura. ste.Iwwia. po ca, wierzący i niewierzący. '3AZETEK śCIENNYCH! wie·(' a. 0 m z rn „ 
Katolicy-inteligenci Jubel- w to, ż.e Me Arthur ucieka. się do pałcenie dekla.ra.cji poczdam-

związku z otwarciem W dniu reprt".!]i pr110Ciwko robotnikom i skiej i• uchwaJ: Komisji. Tak 
scy, na zebraniu swym, do- 1 lipca. bi:. Wystawy Gazetek innym czyn.nikom postępowym więc w 8'Zcz.eg61.n°'c.i realizowa 
magali się interwencji· ściennych, wzywa. się Komitety w .Jnpcn:.i. na już w Japonii tzw. „st.a.bili 
władz państwowych, dla po Redakcyjne, by od dnia. 16·~0 Delegat radziecki przytoczył zacja. ekonom.ie1J11A" nie tylko 
łożenia kresu średniowiecz- ltpca br. do 18·go lipca br., w f>O fakty, świadcZłce o tym, te u_ n.ie przyczynia się d<> wzmocn:e 
nym scenom. Do żądania dzinach od 9 do 16 nadsyłały do eta.wy, pozbawiajtce znacmt nia japoMkieh sil demokra.tycz 
tego przyłącza sie cala opi- okalu :Redakcji „Głosu" eii:zem-1 część jap01iskich robOtników 1 nych, lecz sJ.derowana Jest 'Prze 
nia polska. IPla.tze wntawowe. J>racowników urzemYSłowYcD. e. ciwko tym ai.łom. 

Amerykań~~ władze okupa­
eyjne i rząd ja.pońslti wszczęły 
de facto kampa.nię przeeiwko 
siłom demokra.tyCL11ym w Japo. 
nii i wprowadziły system &a.mo 
\roli policyjnej. 

Felicja rozprawia. się bruta.L. 
nie Z' uczestnikami wieców 1 de 
monstracji, a.resztując i osa1za. 
jąc w więzieniu • setki japoń­
skich· robotników, 1,·zywódców 
zwlf.Z'ków zaWOdOWych i osób, 
ujawnia.jitCYch p~powe poglf 
dy. 

Del&ga.cja radziecka uważa, 
że Eomieja Dalekfogo Wschodu 
powillille. za.ją.6 się U. sytuacji 
i l>OW'zia6 odwwiil'dlllie d~yizje, 
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·• • Rola 1 zadania partii na wsi 
Podniesienie dobrobytu 01ało i średttiorolnego · chłopa, umocnienie sojuszu robotniczo-chłopskiego 

,..,,. pods~awą dalszego rozwoju gospodarki rolnej 'v Polsce 
Przemówienie członka Bfut'a Politycznego KC PZPR tow. 

Konferencji PZPR w 
Hilare§O Minca 
Warszaw~e 

na zakońc:tenie 1-e; wo;ewódzkiej 

Towarzys.ze. Rok temu od- rzaniem, wątpliwościami, na­
było się lipc0we plenum Ko- wet u niektórych naszych to­
mitetu Centralnego PPR. warzyszy. Jeżeli wyrazić te 

łeb t na eyję spadały one 
i w kraju. 

Oto parę przykładów: w 
1928 r. kwint~! pszenicy kosz­
tował w Nowym Jorku w 
przel:czeniu na złote 48 zł, a 
w r. 1932 roku spadł do 21 zł. 
Co sJę stało w Polsce? W 1928 
roku cena pszenicy wyposlb 
47 zł, a w 1932 r<>ku spadła 
do 34 zł. · 

z 28 zł w 1937 roku spadła 
do 18 zł w 1939 r. 

Co to znaczy? Znaczy to, że 
ceny w Polsce. wiernie szły za 
cenami 2.mcryka.ński.mi, że 
rbłop pe-Iski cierpiał od każ­
dego spadku giełdowego, od 
każdego kryzysu, od każdego 
wstrząsu na rynku amery­
kańskim, argentyńskim, czy 
kanadyj&klm; 

Gdyby się to miało powtó­

ny w Nowym Jorku, w Win- jej rozwój, ale odrzuoił ją da­
nipegg, ezy w Buenos Aires - leka wstecz. 
utrzyma cen! z~oża na zeszło POLSKA ROZBIŁA KAPI-
rocmym poz1onue. 

Towarzysze. Czasem jest TALIZM, POLSKA JEST 
trudno chlupu wytłumaczyć, DEMOKRACJĄ LUDOWĄ, W 
co to znaczy demokracja lu- POLSCE RZĄDZI RZĄD RO· 
~owa .. ~o to znaczy walka z BOTNICZO-CHŁOPSKI. 
impenal~zmem, co to znaczy 
oderwanie się od praw roz- Dlatego dla polskiego chło-
woju kap:talistycznego. pa nie stras.me są kryzysy, 

Lipcowe plenum proklam0- wątpliwości, które miały nie­
wało nową politykę parti~ na wątpliwie miejsce, to s.trei;z­
ws:. Polityka ta zmierza 1<i czały się one do tak'.ej my.;ii: 
systematycznej obrony biedne „RC>Zpalacie walkę klasową 
go i średniego chłopa przed na wsi, b«i:.dziecie bronić in­
wyzysklem kapitalistycznym tcr~ów biednego I średniego 
Polityka ta zmierza do stop· cllłopa, będ'Lleele ogra,niczać I 
niowego ograniczania elemen- stopniowo wypierać elementy 
~ów kapital'.stycznych na wsi. !capita.łistycme na wsi, będzie 
l'olityka ta ukazuje masom cle ukazywać chłopom per­
diłopskim perspektywy socja- spektywy socfali'"t:vc7neJ prze 
listycznej przebudowy rolni- budowy wsi, bt'dziede okazy­
ctwa i nastawiona jest na o- wać pomoc w budowie wzo­
kazanie wszechstronnej porno- rawycb spółdzielni produkcyj 
cy tworzonym przez chłopów, nych. 

Popa trzmy na inny okres: rzyć w Polsce tera~, trzeba by 
w ·1937 roku cena pszenicy w było np. cenę żyta obniżyć 
tym samym Nowym Jorku tak, jak się obn:żyła ona w 
wynosiła 27 zł, a w 1939 roku Kanadzie, to znaczy o 50 proc., 
wynos:ła tylko 16 zł. Co się inaczej mówiąc, ml"iei więcej 
stało w Pałsce? Cena pszenicy o tysiąc złotych na kwintalu. 

Macie tera?; na przykładzie dlatego rozwija się l będzie 
polityki cen rządu robotniczo- się rozwijać szybko i pomyśl­
chłopskiego jasny, wymierny, 
prosty sposób wytłumaczenia nie polskie rolnictwo. 
masom chłopskim, co to zna- Ta nasza polityka cen obli­
czy demokracja ludowa, co to czO.na jest na utrwalenie so­
znaczy zerwanie ze • światem 
imperializmu i oderwanie 's!ę juszu robotniczo-chłopskiego, 

na utrwalenie sojuszu ze śre-pierwszym wzorowym spół- To wszystko ,Jest dobre.· Ale 
qzielniom produkcyjnym. co będzie z pradukcją rolni-

Ta nowa polityka Part'.i spo czą.. czy nie spadnie ona w re­
tkała się ze wściekłymi ataka zultRcie teJ polityki, w rczul • 
ini reakcji. Ta nowa polityka t:i.cle crgranle7ania kapita.li­
Partii spotkała się z niedowie stów wiejskich?" 

N:e boimy się kryzysu 
rozwra:qcego s:ę w krai-crch 

kapitalistycznych 

od jego przeklętych praw. dniorolnym chłopem, głównym 
Gdyby Polska nie wyrwała producentem zboża na polsk!ej 

się z niewoli kapitalistycznej, ws!. 
gdyby n:e była demokracją lu Trzeba, by cała. nuza Par­
dową, św:atowy spadek cen tła na. tej bazie utrwalała I u-

Nasza słuszna polityka ro na 
TOWARZYSZE. NASZA 

PARTIA I NASZ RZĄD TA­
KIEJ. POLITYKI PROWA­
DZIC NIE BĘDĄ. 

Nasza Partia nasz Rząd 
robotniczo-chłopski w tym ro 
ku, mimo kryzysu na rynkach 
światowych, mll>to sp~dku ce-

macniała więź 1>rzyjdni 'Le 
uderzyłby boleśnie w pvlską średniorolnym chłopem. (Okla 
wieś 1 nie tylko zahamował ski). Przenedł rok, czy myśmy w 

cią.gu tego roku bogaczy wiej­
skich ograniczyli? Niewątpli­
wie ogr.miczyllśmy lch. Ogra­
niczyliŚ!llY ich przez klasowe 
nastawienie podatku grunto­
wego ! FOR-u, usunęliśmy ich 
w znacznym stopniu z Rad 
Narodowych l ?; zarządów 

Czy zużycie nawozów sztucz 
nych wzrosło, czy r.mala!o? 
Wzrosło! 

Co z tego wszystkiego wy­
nika? 

Z tego wszystkiego wynika, 
że ne>wa polityka rolna na 
wsi, ie polityka, skierowana 
l)rzeciwko elementom luplta­
listyeznym, nie tylko nie przy 
niosła spadku produkcji. al 
"lrzyniosła jej llllaczny wzrcs• 
z tego wszystkiego wynika, 

Człowiek łem o - kultura 
spółdz:elni. 

Czy w ciągu tego roku 
wzmogliśmy obronę biednego 
I średniego chłopaT Niewąt­

Państwo zwycięskiego socjalizmu tworzy no~e wspaniałe życie 
pliwie trlt. 

A co s:ę stało w ciągu tego 
roku z prod.ukcjią rolną? C"y 
spadła ona, czy wzrosła? Czy 
obszar zasiewów wzrósł, ciy 
%malał? Wzrósł! 

Czy wydajność z hektara w 
ciąg~ tego roku wzrosła, czy 
zrrnlała? Wzrosła! 

Czy !lość kont krów. zwłasz 
cza świń wzrosła, czy zmala-

to jest niewątpliwe, że bez tr 
polityki nie mielibyśmy ta 
kiego wzrostu produltcjl. bo· 
wiem nasza pclityka na wsi 
umożllwlla szybszy I pomyśl·· 

nlejszy wzrost produkcji go-
spcda.rstw m:!ło- i średnio 

rolnych t na tej przel!e wszv 
stk.lm podstawie W71'0St eało· 

ła? Wzrosła! 5cł produkcji rolnej. 

Rozwój 1p.61ó.z:' e c.z:cści produkcy~nei ;_,..,_,,)_2~.ine ouuo .... .i1Cw.o\J 

o~etrły na <'cbrowofnym ptxekorcanru dzieckie łączy monumental.noś: 
· · mas chło„skich . · ' z pięknem. 

Weźmy teraz zagadnien;e DĄZY DO TEGO, BY SPOŁ- Trzema współczynnikamj, 
apółdzieln: produkcyJnych. DZIELCZOSC PRODUKCYJ- kształtującymi ohraz · pań! 

Rok temu, zaczęliśmy mó- NA ROZWINĘŁA SIĘ NA stwa zwycię1kiego socjalizmu -
wić o spółdzielniach prod:.ik- WSI STOPNIOWO, W OPAR- mówi tow. red. Arski - są.: cz•,. 
cyjnych na. wsi. Dywersyjnej CIU O ROSNACE l\IOZLl- wiek - tempo - kultura. 
agitacji i wrog'.ch plotek było WOSCI MATEP;IALNE I DO- Ośrodkiem zainteresowań wln· 
wtedy co niemiara. Dużo też BROWOLNE PRZEKONANIE dzy radziC'rkiC'j i partii jest 
\;yło n:ezrozumienia i dezo- I'dAS CHŁOPSKICH. człowiek, j<'go wychowanie oJ 
r!entacji wśród wielu chłopów. A więc ogran:czyliśmv w 11ajmłodszych lat, zapewnienie 
Obecnie po roku nie tylko mo h'l'Il . roku nlewątpliw'.e ka...,:- d b b t · ' · ·k lt 
·~..;my o spółdzielczości produk J ,... mu 0 ro Y u 1 rozwo3u '1 u· 
• ·· talistów wie.iskich i osłabili- raln<'go Przy!> ~ zng 1 •y 
'"YJ·neJ·, ale gdzieniegdzie chlo · · Y· za z ran '-. 
... śmy ich pozyc1'e, bron:!i~my dn czuły i serdeczny sto•11 
Pi już ją konkretn:e organi· u dza ~ · 
"UJ'ą. lepiej drobnych i śre:dnich nek obywatela radzieckiego do 
„ chł""ÓW, nie tylko już m0"'i- dz.i k · d · d 1 I choć wró„ klasowy wytę· ~... ee a i urna z posiu any<' 1 „ m:v. o sp6łdzielc7.0ści prcduk- ·1 bkó ed k u ,_.ł ta WS"'--Stkie Iły, jest necz" z o w, prz >F o i sz ... o . 

~.r cyjnej, ale chłop! gdzlcn!e- k d · k 
J\iewątpltW"- ie nlezrozumfe- l" >.;l ·oia rn tH'C B. \\ythO\\UJ" .., gdzie zaczęl! 1ą już rea ''Z'.)-
nłe, dezorientacja wśród chło· wać, a produkcja rol!la nie człowieka, świadom<'go swych 
pów jest znacznie mnlej:na. tylko nam nie zfnalała, ale zadań, pewnego zdobytej 'l'l'ie<lq 
Dlaczego? \~rosła i świadomość na wsi i głęboko przywiązanego do ~wtJoj 
, DLATEGO. ŻE CHŁOPI poczynała znaczne postępy. sodnlistycznej ojczyzny. 
SIĘ PRZEKONUJĄ, ŻE PAR- Człowiek radziecki - to czło· 
TIA ICH NIE WPROWADZA DzlP,kł czemu mogliśmy to 

i wiek nowej epoki, epoki socj:>.· 
W Bł.ĄD, ŻE Sł.OWA PAR· osia.gnak? Mor:Iiśmy to os ąg-
TII NIE Ml.TAJĄ SIĘ Z CZY- nać dzit>.kl·słuS"-llej polityce lizmu. Jego stosunek do pracy, 
NA.l\U. ŻE PARTIA NIE naszej Partlf. polityce umoc- poczucie pewności i mocy pań· 
CHCE KOMF:NDE'ROWAC: ni4'nia sojuszu robotniczo- stwa radzieckiego są. najpewniej· 
C''fJł,OPAMI. CZY NARZU- chłc"?sklego, polityce 1>parcia ~zą gwarancją. potęgi ZSRR. 
CAO SIŁĄ SPÓŁDZIELNIE o biedotę wlf'Jsltą I trwałcp.:o * • • 
PRODUKCYJNI::, ZE PARTIA soju~ru ze średnimi cl:fopaml. Howosybir~k istnieje 50 lat. 

W l•Ć • b J .L W roku 1!114 miaMo to liczy· 
zmocn:ć, ufrWG I roz. UGOWG~ to 30 tysięcy mieszka:dców. Dziś 

SO US% robotne to-cnlo pS~<j lirzba,mii>s7knltców przekraci'l. 
w czym wyraża się w dz:a- calnej ceny na żywiec - stwo pół miliona.. W okre~ie pierws>:~j 

łalności rządu ta pol!tyka? rzyło podstawy do umocn:enia stalinowskiej pię<'iolatki roz;io· 
Wyraża się m. :n. w polity· sojuszu robotniczo-chłopskie- "zą.ł się żywiołowy rozwój Nowo­

c'e podatkowei. która wymie- go i dało możność jeszcze ści- sybirska. Okres drugiej wojny 
rzona jest przeciwko bo~a- ślejszego powiązania się ze światowej stworzył tu olbrzymia 
czom. która przyzna ie wielkie średnim chłopem. centrum pr7.t>mysłowe. Wok1ił mja­
ulgi b1edoc'.e i chroni śred„ia· Odbywają s:ę JUZ żni""'.a. Rta, jak okiem sirgnąc, wyro.Jcy 
ka, wyraża ~1„ 'V pol'.tyt'e kre .i;>r~ed Rząde~, przed ~a;t.ą potfżne gmachy f11.bryk. Tam, 
dytowej, jak r~wnlez, c:o ~a !ttot zagadn!eme, jak ułozyc W gdzie dawniej szumiała ta_jga, 
wielkie zni><'zeme. wyraza się tym roku ceny rolnicze. <lziś huczą. ~aszyny, wirują. ko!a 
w d~iedzi:nie polityki cen.r „ O~CZYWISCm NALEŻŻYEJ1Y transmisyjnę., Uhc_e _Nowosybir· 

Ustalenie w zeszłym .oku O.uYC JE TAK. .<ka. nagle kouczą. się w pewnyeh 

?~~k:!ra~:~;1~!~~f =~:i;~,~~:;';::~·~· 
Onegdaj staraniem Łórlzk iego Oddziału Zw1ą.zku Zawod) ~'{;f'::;::~h~~., .· . . ' Yf!;" , .• : 

w~go Dziennikarzy _n.. P. zorganizowana zos~ły odczyty s~ra ".···· · . . P.:r,.· ~.··.·.· ... •".·,, ... ;:·.·.A ... •.'';:,. ... ~.'.· .'.~ .. ·.· ... '. ·. 
wozdawcze uczestmków wyc 1eczek do ZSRR, tow. RED. Sr B r "·; .t / , §· ,<.h"Jl l f-@ .•~ •0>< 
FANA ARSKIEG-0 i sek;.etarza Kom. Wojewódzkiego, tow ~· y q ;; id ~.„,: l"f :fi;' 4t;\ 
WITOLDA SIENKIEWI~.z A. Odczyty te wzbudziły w spo ·/ \ ; t · 
leczeństwie łódzkim duże za interesowanie, o czym świadczy r.. ·· 
ła szczelnie zapełnion,,. i,:>.la Domu tołnierza i burzliwe okln!' 
ki, jakimi słuchacze darzyli mówców. 

dzieckie nie .zna pojęcia prowin· 1 \vyro bieniu ~ma k..u a.rtystyczaeJ<. 
cji. Każde miasto ~ ta swoi.>' y wśrńd publiczności, radzieckiej. 
ośrodPk gospodnrcv.y i · kultura1· Jak wielką. potrzebę książki od· 
ny, skupiający ludność sąsiadu·. czuwa człowiek radziecki iiwiad· 
ją.cych okręgów. Każd·e mias~o czy fakt, że wielokrotne w·~·da· 

H tJ;Q.~~.a...;!l OiC..~n~j,} L„.·. 

nych ludnoSć posiada wszelki.a 
· udogodnienia. tycia '.: 

- to znmknii:>ta całoM, zap~w· ni· dzieł Puszltina lub innych tek licznej grupie nikogo, kto 
niają.ca mieszkańcom nie tylko klasycznych autorów, licz.~ce rui· hy nie wierzył w n!ezwyciężonł 
możno8ć pracy i zarohku, ale tak· liony e;::zcrnplnr7.y, bywają. roz· potęgę naszego sojmzniira, 'Wy· 
że możność szerokiego rozw01j.i eh_wytywane w ciągu 24 godzin. cieczka do ZSRR nnue.:yla 1·1.;lo· 

kulturalnego. Niezwykła el1łonność dóbr kul· pów polskirh nowych m:tod p~a-
. * • * turulnych, piC'czołowita star.m· y w gospodarce rolnej, wyk:1·1a· 

Dla czło\':ic'ka, żyjącego w par, uość w ich wytwarzaniu - 'lto la bezwzględną. w)·ższość ko:";t. 
~twie kapitali~tyczuym, ta· podstawowe Pkmcnty. charakte- tywnych metod produkcji nad 

kie urządzc:'nie, jnk kole.1 p.1d· ryzujące nową., • socjalistyczną go~;odarką indywidualną, pol:a· 
ziemna, jest zwykłym, nawet ~ro kulturę Związku Radzieckiego. 7,ała, jak dalece praca kolc!wź· 
chę niewygodnym środkiem "-t' * "' * nik6w rad1.ieckich o:mrta jest l ·& 

munikacyjnym. Jakże inne wq1· ~ b l"ś naukowych przesłankach. \Yi· 
łf\' ra 1 my ~ię do Związku 

żenie odnosi siQ, zwicdnfoc mo· ł Radzieckiego w bardzo .licz· dzieliśmy takie pola., takie klo-
-:iwn<'ntalne stacje mosli,"i.ewsltie- nej grupie _ m 6wi sekretarz Ko sy, takie konie i o,;ce, o jak;,.h 
go m'ltro, przcrzutaJące każucl(J mitetu Wojewódzkiei:;o PZPH, nikomu z nR.S do tej pory nam·t 
dnia miliony pnsn:Łcrów. l'atrtJł tow. Sienkiewicz. Wycieczka. 

11
0.- .ię nie łniło. W; dcrzks pny· 

cego uderza niezwykła starnri· sza liczyła 395 chlopów z rałej nio.~ła naszym chłopom jc.iLCZe 

nośc i dbałość o estetyczny wy· Pobki. Blisko połowę uczestni· coś więcC'j oprócz doświadczc .i 
gląd kolei podziemnej. W b•i;l J ków wycieczki stanowiły kobie· fachowych. Dała ona nowy {:O­

wie moskiewskiego metra uw1· ty. Uczestnicy wycieczki wybra.· gląd na człowieka radz:ecid:Jy,o, 
docznia s1'ę J'asno istota socjali- ;ego pracę kult11rę 1· roz''"''J' ni zostali w swych wioska~h ·• • ' • 
stycznego budownictwa - śe1sło przez chłopów. Na terenie ra· Chłopi 11aRi prżekouali się, ie '" 
połączenie użytkowności z tlą.że· dzieckiej Ukrainy wycieczka na· państwie zwycięskiego soe,jnliz-
niem do stworzenin o'rodka e~te· mu wsz""<'Y patrz• z ufno'qJa w 

Q " sza podzieliła się na szereg ma· , 0 
..- "' ., 

tyki i piękna. Moskiewskie me· łych grupek, obejmując swym przyszłość, świadomi moey ra· 
tro - to wymc;wny dokumn;it zasięgiem prawie cały obszar dziccki<'go' ustroju, świa 01omi 
wysokiego poziomu radzieckiej Ukraińskiej Socjalistycznej Ile· swych wielkich zadań przeobr.i.-
kultllry, to budc~a charakt1iry- z·em·a z'yc1·Ą całej ludzkości· " · publiki ,,„,lzieckiej. Chłopi pol· '" · 
styczna dla epoki socjalizmu. scy nie zajechali do jakichś „po· wspólnym akordem. przebijJ.-

Zwiedzajqc teatry Moskwy i ka.zowych ośrodków',. Zwiedzili jącym wyraźnie w pral '.t-
Leningradu stwierdzamy, .le ~ztu w kilkudziesięciu ubwodach ll!7 cjach tow. tow. Arskiego i SiC"l· 
ka. aktorska w Związku RaJ.1,ec- kołchozów, 34 sowchozy oraz wie· kiewicza, było uczucie głębok!i:ij 
kim doścign~la wyżyn wick'."go ;;dzięczności dl d ac1.z·e 
artyzmu. Publiczność J·est tu T1~e· le zakładów przemysłowych, sta· k' . ł d a ~aro u r h . 1 c-

c·ji traktorowo. maszynowych i icgo l w a z panstwowyc oraz 
zmiernie czuła na poziom 1rrv. . partyJ'nvch 2a gościnne prnvj._ 

" innych ośrodków knltury roln'lj. • · ~. ·• 
·r.eatry, wystawiaj~ce sztuki do· * * • cie wycieczek polski~}- '"'raż'3-
hre i doskonale grane, są. 'tal<' / nie jakie wywarło serdN:me 
przepełnione. Natomia~t i·:~li wśród uczestników wycieczki przyjęcie ze strony obywateli ta.­
przypadkiem teatr jakiś wysta- wydelegowanych przez chlo· dzieck!ch wzmogło i spotęg:m·a.· 
wia słabą. sztukę, sala jest pu· pów, sporo było takich, którzy ło przeświadczenie o tym, iż tył• 
•ta . ~winił~•Y tn n w•f"~ninlYm do Zwią.zku Radzieckiego jechali ko w ścisłym sojuszu ze Z"Ntą,z-

7. nieufnością, przesączeni wroi.1 kiem Radzieckim możemy E'h t­
•1ropagandą.. Kiedy jednak !>O· dow?ć lepszą przy<;Złość nasze.~o 
·ra„alillmy, nie b:vło już w ;r,j I kraju. St. Kar. stałych. ~płacalnych cen na I WZMOCNIC. UTRWALIC 1 miejsca,•h a dalej do potPżnyc11 

zboże ; u;;talenie w. środku ROZBUDOWA<' SO.JUf.Z RO- bloków f~bryczn~ch, stoją.··y,•r 
roku rolniczego stałeJ, opła- BOTNICZO-CHŁOPSKI. k 'ł . t . d l • I I • k • 

. wo o mias a, prowa zą zwyK ł • spo praca ro Dl 0111 
CMt'p ::ra czasów sanac 1 uzaleinrony był polne drogi. . Tworzyliśm,· "': VI 

• łd · • h przede wszystkim warsztaty pr•t 
od lcaprysów gre zagran•Cznyc cy - mówią. mieszkańcy miast.li Czeskich j p01Sk1.Ch 

Jak kształtują się ceny zbóż na pszenicy spadła o 24 proc., - Na budowę ulic mamy zaw«.ll' 
na rynkach światowych? cena kukurydzy spadła o 39 jeszcze czas. Al1i choć fabryk> PRAGA. - W zwią~ku z rozl w jednym z _iistów robotnicy 

Kształtują się one pnd zna- proc .. zaś cena żyta w Kam~- wyra•tają wśród lasu, nie z>1 poczętą. w Czechosłowacji akcj., czechoo.lowaccy, zatrudniieni w 

kiem powszec)mei i wielk:ej dzie w tym samym okre~ie romniano w Nowosybirsku żniwną na 'ręce prez. denta Go•tt Państwowej Stacji Traktoro'l"."ej 
zniżki. spadla o 50 proc: Mamy w:ęc żlohkarh, przedRzkoiach i szk·• ll'alda w1)ływają. liczme listy od w Unhost.ie pod Pragą. zapcw-

Oto ·parę danych o te} zn'.ż- spadek cen na gie_łdach świa- łRrh, o t<'atrnrh i innych una ·11lników i robotników c-zecho. niają. pre.zyde.nta Gottwalda. 1t 
ce towych w g;amcach od 24 ,:zrnia1·h kulturnlnvch. l<>wa.ck!eh, w których podpiRa w całej pelnj p::raagać będą 

Jeżeli porównamy na przy- proc: dla pszenicy, do 50 proc. W mi<'Ś<'ic wznie;iono wspaun 11 przyrzekają., i~ wypełni~ swym kolegom traktorzystom 
kład ceny w Chicago W czerw dl~zyta. . t d Iły gmach opery, obejmuj').'\ \\'~7.l'si:kie powzięto w zwiazku polskim, przebywa,lącym w tej 
cu ubiegłego roku i w czerw- • SZY'!!,,.<'! p:iPml~ę a'!'y „5p~ze J' ~.500 miej~c. W Nowosybi~Rk;i l . e w:1zy,tit ·n •!·'" ta„n pow~o.:1 l z t.~ a.kej!). zobowiązania..· dla micjsc'.l<wOści na kut:s<..-:h i;..c:i;o_ 
~ bież. roku tn okaże s;ę. że Wl'Jnv. · w 1r ,ce . ni..cy.JJH' . . . . . . . . . . „. . . 
l\' c:ągu tego roku cena ows:i wtedy, kiC'~Y spadały ceny na rna;i.<111Je SH~ rówm<'z f'.ha Aka· Ją .11r?:ne grn~c~v mstytucJI '!la· dobra . . luclr:wo_ik>mokrat>cznc.1 111nfowvch. 
~e~la się 0 38 oroc .. ce- 1tiełdacb światowvrh. t.n n~ l·dcm1i Nauk ZSRR. l'anstwo ra· blicznych · U.c.ouhli.kri. 



Nr 1!12 

ff' dni §nlUtku i żalobq 

Bf a~m udział w pogrzebie toiw. Dymitrowa 
*MM AMW „WlUW?Afi&i!:Wł~Z . \ ', . 

Do BUłgarił ·pnyhJliśmy s.go llipea. Na lotnisku w 
Sofii\ ocr&eldwali nas przedsta.wiclele Rządu Buł-

garskiego, Ambasady PoliskieJ._ Kom-unistyem.ej Partii 
Bułgarii, na.tjbliisl. przyJa.,clele i współpracownicy tow. 
Dymitrowa, OJ\&z ołbrzyml.e 1U62.e ludności bulganldej. 

Wszyscy byli pogi-ąi:enl\w głębokim smutku z powo­
du 7.1onu tow. D\ymitrl)Wa, \ukodlanego pnez c~ lud­
ność - Wod'Za i naue,eyciela , klasy robotnk:rej Bułgaril. 

') 10 lipca~~~ dzleó po-
bytu naszej delegacji w 

I 
Sofil. O godz!nde 12...ej odbył 
się o b ir z ę d p o g r z e b o­

f wy - przeniesdenie zwłok z 

l Padamentu do Mauzoleum. W 

I 
chwili wynosz.en:La ciała na la 
wertę załopotały w podwójnym 

1 
szpalerze sztandaa:y z czarnym 
kirem 26 państw, państw De­
mokracji Ludowej i państw 
kapitalistycZiilych, w których 
proletariat walczy o swe wy­
zwolenie. 

Mauzoleum, w którym spc-cZęło na zawsze ciało 

trowa.. 

kochamy Dym1trowa, jak ko­
chamy sojusz ze Związkiem 
Radz:ecltim''. 

W tej oll;>rzymiej neszy wi­
cWl.ało się robotników, chło­
pów, urzędników i duchow­
nych, a hasła !ich: „Dz:ieło Dy­
mitrowa jest w naszej krwi", 
„Niech żyje Dym!trowski KC 
! Jego Partia" - świadczą o 
tym, jaik bardw n!ll'ód bulgar 
ski roecydowany jest walczyć 
o socjali:z:m, jak mocno rozu­
mie :internacjonalizm, na któ­
rego płaszczyźnie tow. Dymi­
trow wychował wiernie klasę 
robotniczą, zm:er:z:ającą szyb­
kim~ krokami do socjalizm•1. 

1 ak został pochowany bo­
jownik o sprawę klasy 

robotniczej Bułgarii i świata, 
kontynua,tor wiellćego dzieła 
Marksa i Lenina, tow. Dym:­
trow, zostawiając tcstamenrt 
swych prac i swych dążeń dia 
Buł.;;arii i d'la międzynarodo­
wego proletariatu. 

I my za towarzyszami buł­
ga·rsk'..mj_ powtarzamy: „Testa­
ment Dymitrowa jest w na­
srej krwi. On żyje w naszych 
sercach". 

l\fiohalina Tata.rkówna 
sekretarz 

Dzielnicy Staromiejskiej 
PZPR 

„ 

Tradycji stało • 
się zadość 

Nie minął jeucie tydzień od chwili, gdy prasę polską obie­
gła wiadomość, ie władze francuskie nie udzieliły wiz wjazdo­
wych polskim taternikom, którzy mieli wyjechać na zjazd al· 
pinistyczny do Chamonix, a juź mamy nowy „kwiatek wizo­
wy". Tym razem ofiarą konsekwentnych i stałych szykan władz 
francuskich padł wybitny uczony polski, historyk szwki, dyrek· 
tor Muzeum Narodou;ego, prof. dr Stanisław Lorentz. 

Prof. Lorent: miał wyjechać do Paryia na zaproszenie pani 
Margueritte Long, przewodniczącej komitetu organizacyjnego 
Roku Szopenowskiego we Francji, w celu ustalenia terminu 
i omówienia spraw franciukiej wystawy szopenowskiej. Prof. -
Lorentz, mimo załatwienia w terminie wszy st.kich f ormalno§ci, 
do tej pory wizy ni.e otrzymał i musiał zrezygnować z u,-yjazdu. 
Tradycji srało się zadość! 

Tego rodzaj1i postępowanie władz francuskich jest zupełnie 
niezrozumiale i niewytlumaczaln e. Jaki cel ma rząd francuski 
w mnożeniu tych szykan? Widocznie panowie z Quai d'Orsay 
chcą udowodnić, ie teza „żelaznej kurtyny", wznoszonej przez 
państwa zachodnio-europejshie, jest słuszna. Zapominają jed· 
nak, ie tego rodzaju postępowanie zwraca się przeciwko nim. 
Wiadomo bowiem, źe zarówno we Francji, jak i w Polsce opi· 
nia publiczna jest oburzona tymi szykanami. Zapominają · oni . 
również, źe ich mała, przyziemna, krótkowzroczna zło.śliwość 
ośmiesza ich w oczach własnych obyW(lteli i całego świata. 

Wizowe szykany władz francuskich sq zresztą najzupełniej 
bez~ilne. Nawet najzłośliwsze postępowanie panów z Quai 
d'Orsay nie potrafi przeszkodzić rozwojowi naszych stosunków 
z post.ępowq lmltur.., Francji, z ludźmi takimi, jak prof. }olliot­
Curie, Eluard, Aragon i wielu innych, będącymi ch!ubą tej 
kult1u:y i chlubą ludzl·.ości. 

Bah. -----Maraz2.łek Woroszylow, premi.er 
Groza, W. Czerwia.kow, genernł 
Terpiszew przenoszt trumn~ 2e 

zwłokami G. Dymitrowa. 

Ciało wyniesione zostaiło na 
barkach takich ludzi, jak tow. 
tow. Woroszyłow, Thorez, 
Harry Pollit, Petro Nen.n:i, Pe 
tro Groza (Rumuni-a), członek 
Biura Politycznego naszej Par 
t.ii, tow. Zambrowski i czło­
nek Biura Politycznego KC Ko 
mumstyczn.ej .Partl:i Bułga'I".J. 
Za trumną szła rodzina, człon 
kowlie Rządu i Biura Politycz­
nego Partii, dalej nWsdono or­
dery ~ wieńce wszystk:ch 
państw, na czele z olbrzymim 
wieńcem od tow. Stalina z na 
pisem: „Drogiemu przyjacie­
lowi, tow. Georgi Dyrnitrowo­
wi - Józef Stafu". W kolej-

ności maszerowały następnie z d d k 1 d 1 

:~~~~~:~:;od~p~!~ .t_.rewy rozsq e nie a się 
N a ulicach nie spotkali5my zole.urn delegacje wszystkich 

• 

otumanić 
ani jednego przechodnia, państw R_...J...,__ O 

który by n:e miał opaski ża- p~awiało 26 mówców uuv~ środka Konfekcyjnego Nr 4 o ,,cudzie lubelskim" 
łobnej i żałobnego kiru, wpię . ~ imieniu swych kr~jów .re~teśmy ,.. Ośrodku Nr 4 ób · ł · ~ tego do ubrania. ~g~ałących jedn~~o z naJWY· Lódzkich Zakładów O~żo- spos. wyc1ą.ga atwowiernye. - .A co myślicie, obywatelu, lwa Gumińska, przysruchując crię 
Cała Sofia przybrana była bitn:eJszych uczroow 1Marksa . . . l~dz1 z dom~w, każ~c im. du~ić - ~bu;za się m~ja rozmówcz:rni, dotąd milcząco naszej rozmow.ie. 

w kiry żałobne. W każdym :. Lenina. Po przemówieniach ~c~ w. wielkich salach dz1e- s1:ę, .tratowac ~·awz:i.Jem, zer~J~ - ze Jak ktoś Jest bezpartyJn)', _ Ja c· n . 
prawie oknie wystawiono oko nastąpiła mcmifestacja pogrze si~t_ki kobiet pochylony~h praco· na ich przyW1ą7amu do relign to zaraz musi w zabobony wia- . 1 a to odpoWJ.eml -
lone czernią portrety Zmarłe- ·oowa którą poprzedzały for- wicie nad turkoezą1;.ym1 maszy- i zwykłej, ludzkiej ciekawości, rzyef I mam się może z tym zgo· :i~~ą,c\~ię ob. Wo!s~a.--;- ?b!Ily· 
go, a na każdym okazalszym macj~ różnych jednostek woj- nami wykonują. swój codzienny :tle jest zwłaszcza, jeśli to czy- dzić że młoda dziewczyna nie- 1 i. so ie w Lubhme rózm wro· 
budynku W:dniały podobiz~y skowych, a potem sz.łr niezli.- plan produkcji. nią. księża i po to, by wyci1pm~ć win~ie zginęła i że 19 osób do- gowie 1:olski i wydziedziczeni 
ukochanego Wodza, przy kto- czone tłumy ludnosci Sofil Przechodząc przez sale wypy- z wiernych pieniądze - .~po- gorywa w s'zpitalu. Myślę, że 0 obsz~rm;y,. że nnj,lepiej będzi~ 
r_ych czuwały warty honoro- :. okolic. Tej wstrząsającej ma tujemy sekretarZllo organizacji wiada druga z roliotnic, Józ·~fa tvm lubelskim cudzie" 0 tym zrobić _Jaki~ „cud' ' aby l11dz1 
we. .. . nifestac.ii nie 'Zapomnę n!gdy ... partyjnej, tow. Paw lakową, o wy Soska. t~atowaniu tłun:~ w Lublinie ·_ otumanić. i narobić bałaganu • 
. Do Sofu przybyły de~egacJe Przemaszerowało nieprzeli- niki pracy zakładów. - A bo ludzie sami też są, so- to wszyscy jednakowo myślą. że Zaraz. tez wyruszyli różni „<'ll· 

26 państw, z delegacJą Zw. czonyrni szeregami około mi- Choi! notujemy pilnie cyf•y bie winni, że się dają. tak łatwo była tÓ celowa robota aby l~dzi ?0~m'' ltldl!ie po całej Polsce 
Rad?ieck!-ego na cz~le. ~yły liona ludzi, partyjnych_~. bez: rzucane przez tow. Pa.wlakową, oszukać, wykrzykuje ob. Wolska. odcią.gną.i! od uczciwej pracy dla 1 Jeszcze zanfm „cucf" się stał, 
wśrod m<;~ delega9e panstw partyjnych. Sz.la mlodz1~z„ kto uwagi naszej nie uchodzi to, że - Niechby to u nas było! Nikt Polski! :wszyscy j~~ o nim wiedzieli. 
demo~raCJl 11;1~oweJ or~z de- ra nad trumną z podmesioną vr jednym końcn sali zebrała się by nie poszedł oglądać. U nas J1ie - A powiedzcie nam, J'ak to p legacJe part31 komurustycz- p:eścią rrucała hasła: „My, k b . . , ki rzerywamy rozmowę, pra:i!I. 
nych i robotniczych państw młOda gwardia, wierni Dymi- grup a ~o otnic, zyw? 0 czym~ ma ta "ej ciemnoty. się stało, że jeszcze zanim ga- nagli. Mieliśmy pisać o produk-
kapitalistycznych. trowowi - testament Jego wy dysk;ut~Ją.c. Podchodzimy znc1e- - Przepraszam, że się wtripę zety napisały o wypadkach w Lu cji ośrodka, a jednak Mbotnice 

W śród delegatów spotyka konamy!". Sz.ly organ:zacje kawieni rozmow~ do waszej rozmowy. - Czy oby· 1b1inie, to ja już słyszałam od spowodowały zmianę t eniatu. 
my wyb:.tnych działaczy partyjne, szli zwykli ludzie i - . J!" myślę, .ze ten „cud" w watelka j est członkiem Partii'- :;ą.siadek o cudach w lubelskiej A zatem 0 produkcji innym ra· 

międzynarodowego ruchu ro- przysięgali wszyscy: ,,Przy- Luhhme - to był zwykłym oszu· pytam ob. Wolską.. katcdrzcf - pyta ob. Władysł:l.· zem. Kar. 
botniczego, bojowników o wol rzekamy c: być wiernymi stwem - mówi do koleżanki io-
ność i niepodległość w okre- dziełu Lenina i Stal!na! Dy- botnica, Cecylia Wolska - kt1~-
sie okupacii ,oraz przod.owni- mitrow zyje! żyje w naszych re przyniosło w końcu tylk•J Na§i hotre§pondenci niszą 
ków pracy - budowmczych sercach!". straszne nieszczęście. Jest.em wie 
socjalizmu w ~eh k~ajach. H ie. to nie był ~ykły po- rzą.cą. katoliczką., ale dziwi mnie o • k • • ł d e • 

Wystarczr. kilka ~od:z:m po- chód. To potę:zną,, zwartą to, dlaczego nie było cudu, kie· pie u1mv się m o z1ezq 
być w. Sofu, aby się pr~eko- masą kroczył ~ały na~ó?· _Sz.ły dy paliło się więzienie w :itado· 
nać, kim bf"ł tow. ~r:nitr?W rodzmy. Matki z d:z:i.ec~ na goszczuł Wtedy 'fłaśnie potrz.~b- Organizacja ZUP w Zjedno- słabą działalność. Dzisiaj niella 'od chwili, kiedy podstawowa 
dla lu~nośc1 b;tłgarsJ:!eJ, z J~- ręku, starcy, nawet ludzie ~- ny byłby eudowny deszcz aby czonych Zakł. Przemy. G'Umowe· tylko, że obejmuJ'e szerokie rz~· organizacJ"a partyJ·na postanowi·· 
ką czcią mówią o rum robo.- łomnl. Ich hasłem było: „Pr.- . · ·' ,: n:ik i chłop, inteligent, starzec wet na Stalin" (Pozdrowienia u~ato~ać gmą.cych, n1ewmny(.!l go, wytwórnia Nr 5, mimo wie!· sze młodzieży, ale tętni pełnią. la otoczyć! młodzież należytą. o-
i dziecko. Stalinowi). ,.Będziemy tak pra Wlęźruów: . . . kiego odsetka pracującej mło- życia organizacyjnego. pieką. Bpecialnie wydelegowany 

Podczas olbrzymiej i wzru- cować jak Dymitrow". „Tak - tle Jest, Je~h kto~ w rueeny dzieży, .do niedawna przejawiała Wielka ta przemiana nastą.pi- w tym celu• do ZMP młody t!k· 
szającej man:festacji po- __ .;'...;. _______________________________ , ______________________ tywista partyjny, tow. Nowak, 

~m~~~'r:h:i:;ód~~:i~!n~as~~ B d ·em· y' nowq War'szawę ~ekr:::;:i!użc:1::t:i1~~~~;:yil·Oi mrzeć". Przez kilka dni i no- U U J · zostnl przez nią obrany przewol· 
cy ludzie miasta i wsi bez niczącym. Dzisiaj tow. Nowak, 

f;r~ ~~~i:~~i ~:Sl~= Kolumna Zygmunta na ukończeniu Największe osiedle przy trasie W - Z ~;~od~ir~ą:~:;c;;~e~~!~e: 
gę przed zwłokami swego 3 • d kt • ft. te·oweoo stot1·cv załogi osiedla. Muran-0wskiego, zebraniach kt6reJ· przedkla/!a. 
Pr~ywódcy, wystawionymi na - w1a u V WPZ~a ~o ' -u stosowane jest współzawodnic. w~zclkie postulaty i zamieu:enla 
katafalku w do.mu Parlamen- W:'..rs.za.wa. - w lipcu. two, dzięki c7iemu wydajność młodzieży, a organizacja partyj· 
tu Bułgarskiego. Przy zwło- Odbudowa.na na. pl. Za.mko_ pracy je.st znacznie · -y.i:szą o<l na pomaga mu w ich realizowa.· 
kach pełnili honorową wartę wym hi.storytczna. Kolumna. Zyg pr2leeiętnej. Ra.?: po ra.z podej- niu. 
członkowie różnych organiz.a• munta. zbli'~n 9 .. · ... dA •tanu n~ł-•• · k h - .., ~ p - mowane są. przez mumrzy wy. 
cji, formacJ: WOJS owyc ' kowitego uk-0-6.-czenia. W tych siłki dla ustalenia. rekordów. 
wszystkich przybyłych de1ega- dn1'nnh na szc~yc1' 0 ko1um~y ·•- N. d . t K k k ł t ~ u ~ u ~....,, 10 awn-0 grupa maJS ra o <>-
cji. I mnie także spot a o o nął ""•ąg króla. Wielk"- śpifo. t ,_ ł . d . 31 zaszczytne wyróżnienie... „- "" a. wyo..<>na a w e11ą.gu nrn · 

Cała ludność brała udz'.ał w wą statuę wagi 5 ton, opasa.no mtr. sześć. muru. Do osiąg<lnin 
budowie Mauzoleum, która li.nam~ stalowymi i wkrótce po. lepszych wyników przyczynia 
trwała zaledwie kilka dni. Pra tym winda wciągała posą.g na się t~ż za.stosowanie w «'7.cro. 
cowano dzień i noc. Byłam ~ie.I'u.liołek pomni.ka. Ustawia_ k:'iej skali sprzętu moohani<.'zne 
zdumiona, gdy zobaczyłam nie statllli króla, którą. r1motn.L go i elementów prefabrykowa. 
przy budowil Mauzolum, dla cy udekorowali wńieńcem i bi~ nyeh. 
wybitnego komunisty, tow. lc_cz,erwonymi sztandarami, od. 
Dymitrowa - popa, który pra było się wśród rzęs1stych okla. 
cował wraz ~ murarzem. Zwró sików tłumnie zebranych na pla 
cilam s:ę do towarzyszy buł- cu warszawiaków. Sta.tuę zwią. 
garskich z zapytaniem. co tu zano z kapiltelem kolulllnY przy 
robi ów duchowny? Odpowie- pomocy czterech bloków, a a1a 
dziano mi: „W Bułgarii i du- wzmoonienia całości wnętrze 
chowni kochają· swoją ojczy- pc'llstawy posągu wypełniono be 
wę. i tow. Dymitrowa, który t-onem. Obecnie t.rwają. prace 
jest uosobieniem walki o wol- przy zakładainiu rohodów przy 
ność naszego kraju", a następ pomniku. 
nie dodali: „M:!lmY mtjlepszą * • * Kościół św. - ·~·•.Y u<.~tai odbadowany z lllolG.Ub:'..lh \ [l<lDStwowych. 
brygadę. budowniczych, skła- Na Mtua.nowie, gd!'iie pi-ud Na. pierwszym planie "Prace przy budowie trasy W- Z 
d_ającą s~ę z s:tn;Y<'~ duchow-1 kilku m:oesią.ca.mi wśród gruzów 
nych„ ktorzy z~obyh sztand: l byłeg<> getta pa~owała martwa domi. (}dcńmka prey ulicy Lesz_\ kondygnacj.i, w jed.n)'.m zakłada 
ZW!Cl~stwa ,! me chcą go 0 cisz.a dziś trwa inteo!ll!ywna no. Szybko rosną tu mury 3 •. eh s:ę strop na d trzecią. kondy_ 
daPrc mkom~ · ł h t . prae.a'. 'J>rZY budowie osiedla. mie wielkic.h bloków, poo 100 mtr. gnaeją. Również w ostrym tem 

~Y łtyc k~ owac . owa~J1~ 3zkaniowe"o najwi~kszeg-0 z pięld.lug~oi każdy. Bloki te będą I pie posuwa stlę robota od stro­
g-za ~l głars iego, nu~11:1° dzi· a·~ \c•iu osieodll przy Trasie W-Z, miały po pięć! k<Y.lldygn.acji. ny Nowolnpek, gdz.ie powstaje 
pomy~ a am 0 po .eJ N · D d d a.d kilk · lk'ch do ó łalności rozpolitykowanej czę- wznos1lcnych przez ZOR._ &J- ... ~ domy ~er~ zone zote-:. ..... aś ówd1e ~ '·----"n: w.bot "kó 
łci kleru u nas w Polsce.~ bardziie.:i z;::.::.w~"!.."°wama :iest bu ""°"'J. :O wY5V1AO"""' ezwa.r l n r wię.....,"""Cll. r<> n1 w 

• • * 
W ra.m.aeh odbudowy i P?7.e­

hudowy WęZła Kolejowego w 
W11.rszawie, prowad·ronEi są ro. 
boty na zachodn.im odci.n!:u IL 
uii średnt.cowej. g&ie odbud-0-
wywane są. tn.y wiadukty. Je_ 
den z nioch gotowy będrie za 
miE'sią.c, drugi w paY.dz:erniKu, 
h-zeei późną j-esienią. Bud'.lwa 
tych wiaduktów jes.t powa żi1ym 
da}~zym krokiem nad US'pr&W­

nienii.em komunika.ej:i na 2'J8.chod 
nim odcinku Ji.ni i średn.icowej, 

p<> ~tórym w połowie styeznrle. 
prz)Włego roku ruszę. pociągi 

el~ktr)'Czn.e w kier!llłkn ~yn.r. 
iiowa.. 

Współpraca między ZMP i or­
ganizacją. podstawowąc jest bar· 
dzo ścisła. K11.żdy partyjniak ży­
je życiem ZMP, pomaga i dzieli 
się swym ~o§wiadezeniem czy 
to produkcyJnym czy społecz· 
nym. 

Współpraca ~a _wydała owMe 
nie tylko w zyc1u wewnęt.n• 
nym organizacji, ale i w produk• 
cji. I ""'izież zorganizowała. w 
oddziale konfekcji pas współ.za.· 
wodnictwa, który daje pomy31-
ne rezultaty, a w tej chwili or­
ganizuje jeszcze jeden zesp6l '\a 
drugiej zmianie. 

l\Ilodzież nasza zyJe życiem 
zakładów, interesuje się sprawa­
mi ilości i jakości produkcji, 
ulepszeniami i bada przyczyny 
w wypadku ujawnienia się ja.· 
k ichkolwiek trudności. Na ter!· 
nie naszych zakładów nie się nie 
dzieje bez udziału naszej mło­
dzieży. 

Marta Michalak 
korespondent fabryczą 

„Qlosu" z ZZPG -
.łV7tW6rni& Nr I 



Zadania 
Liceum 

Gastronomicznego 
btnieje w Łodzi czteroletnie 

LIOEUM PRZEMYSŁU GA­
STRONOMICZNEGO przy ulicy 
Ki!Ul.skiego 63. Jest to pła... 
eówka. nader pożyteczna.. Stąd 

bowiem wychodzą absclwentki 
- kierowniczki domów wypo. 
czynkowych, stołówek, pensjo_ 
nat6w itp. Program nauczania. 
cbe,lr:mjo takie przedmioty, 
jak: • gan'zacj:i. gcc;:ioda.rstwa. 
rodtinnego i zbi.o;rowego, zasa<lY 
żywienia, za.gadnienie estetyki, 
higien'.!. i wiele lnnych przed. 
miotów fl'.ch<>wych i ogólno. 
ksztnłc~ych. Dzi~zęta ł~cz~ 
teorlę z pr:tktyką. - szkrla pro 
\'i'adzf stołówkę, w której wy. 
~a,1e się dziennic ok:~n 350 obia 
dćw, prtyrzl!-.dzanych przez 
uci:oonice, przy:min_;o =ówie_ 
nia. na. wyroby cnlti , n•cze -
~:i.ja. wiE't! możność closkonałe. 
go ęzk~!enia się w swym za. 
wodzie. 

Koh~ety z PZl>B Nr 1 
podeimuią zobowiązan;a 

Nr 193 

Kcmitet Współzawodnictwa nia normy z 113,4 proe. do ll 5 
przędzalni PZPB nr 1 - K.~ię. procent. Ob. Pyć Jai:iua _..:... z 
ży Młyn wbowią.zał się z oka. wrzecion grubych również zo. 
zji 5 rocznicy wydania Mani- bow·: ::izała się zwiękslyć pro. 
fe~tu PKWN powięk:nyć ilość ccut pienvim1go gatuuku, z S!l,8 
osób i ze$poł6w, biwą.cych u_ proo. do 91,5 proc. 
d•ział we współzawo<l·n,ictwie z Pn-ewij3 r.zka Kamiuska. 
61 proc. do 65 prc<ient ogólnej :Maria - wraz ze swym zespo. 

K h• • wspo• łprllfl.cowac• z 0011 liczby zalogi, Ponadto zohowią- fum p-0~tanowiła zwięknyć wy· ł) letłł IU ~n ny R n 0 li zał się "n zorganizować 30 ze konanie ba.z.v ze 103 .'i procent, 
J W I spolów v.-ys~kie~ jakc~d. . do 107 proc~nt, i)rz/ jednoeze. 

P • • b d . • porozumieć się z kOm~~fł kon.. w. odpOW1Cd1L1 n~ micyitywę sn;nn zmni~jszcniu braków do rzyc:zyntq Się W ten 5p015Ó ,0 Ul5Unl ęCIQ troll społecznej, kOIDi.SJą Zdro. kom1te-tu przodownica z maszyn ntillimnm. 
bolączek i z.ospokoienia połrz.eb wia., opieki społecznej, cświ.a.~y obrączkowych 

1
- ob. Zaółkrzewd- Roootniev płaeu burfowhn\>go 

i kultury wreszcie - komll!Ją $kn - wezwa a do wsp za.wo 1 . 1 ~ . d d ·a O·? lip 
!\wei d~!ełnicy ' · nictwa. o najwyższa. j~kość ze- zn iowiąz:i 1 51 1l 0 ni -- -

1 zacp~trzema. , _ . · . • · ea wtlonać 100 skrzyń do pnę 
W tym tyg:;dniu utworzona sze będą tam szaro.ko brme pod <• ~anem pomocnicz;;m Dzlel. s1p.oł Kryó~łrn,:.[ow~J,. t~ za~ z. ko. dzv, ·eo pozwcli nam zaMi;ezę-

została. Dzielukowa Rul.a. Naro. uwagę i gnmtovnlie rozważane. nicu~ll Rad Narodowych bę. ei zesp . .1l' arcmia oweJ- dz~f 75 tysięcy u. 
dowa. śródmieście, a -dzisiaj llę. To też ka.i;da. z nas winna zda. dą. KOMITETY BLOKOWE w W oddz,:ale przygoto_wawczym · Jan Wedman 
dl!! powołane do życia. dwie po. wać sobie dokładnie sprawę z ski:ad któnrch wejdą pr:rndsta. tow. iu:zynowck . Stanisława. -;--
zootałe: DRN - Północ i DRN za.kresu <lziałalności DRN i każ- .. 1 k · i'tetów domowych w z wr~c1on średn1c.h postancw1. kore1iix>ndent fabryiczny 
- Południe. da z n?.S winna. z nią. współpra. ;;~~:z~gó~~~ch di:ielnica.ch na. ła zwi~ksz;vć proćent wy-kona- „Głosu" z PZPB nr 1 

J akie są. ZADANIA DRN? cować. Współpracować - to szego miMta. Podobnie, jak ,„ s b • • • :I • • 
w pie;"W3Z7?m rzę<Lt'.e DRN znaczy :zgła.<Jza.ć swe uwagi i skład DzielnicOWy\':h Rad weszli zv Cle] ł J. ep le J 

będą, ustalały p-Otrzeby swojej wnioski, czy do prez~dium najlensi ludzie dzielnicy, zwią.. 
dzielnicy, zgtas:rnły Odn:śne DRN, czy też do wła.flcrwycn zani 'ściśle z klasą robotniczą, i Współzawodnictwo sortowacze!i;: 
wnioski i wyda.wały opinię we komisji, które ;z:ostaną, przy z niej wyro3li - ta.ksamo pa- W kopalniach ślą§kich 

GastronomL wszystkich sprawroeh, dotyczą... DR.N utwcirzone. W zależn<>ś.ci miętat musimy 0 tym, by w . . 
czn:igo up:YW[!.Żllia. do Za.jęcia cych danej dzielnicy. A więc, Od charakteru wnioslm nalezy skład kOJ!'Jtetów blcfttowych, któ . B10~ące udział w_e wspólzawod osiąr;nię~ia zdobyły także bryga 

Matn.ra Liceum 

kierowniczego ~tanowi.ska w do między innymi, będą zajmoWały•I _.......,_,__ <~-~, ... „_„~,,. ..... re przecież wywierał będą n ctw.10 pracy ~ob1et~ wk!a~a;Ją dy kobiece Dąbrowieckiego Zje 
mu wypoczyu.l:::wym, c:i.y na od się sprawa.mi sklepów spółdzieL · · · n~ działalncść DRN, maksimum wysiłku azeby osuig- cinoczenia Węglowego. 

; k '" 't l ~ wpływ a • 'k . . k d . t .n ·u goi.;poc...-.rczym w B2tll a u, ~zych i :oaru:twowych, . szkół, .;.,!i , weszły również jednostki i nąć, nie tyi ·o na.~w1.ę . ~zą .wy ~J 
& także i do dnl,zych studiów na żłobków, ośr;)(!Ków Zdr<>Wla, bę · ludzie godne zaufania, dają.ce nośc pracy, a.le i JCJ Il.aJleps~ą 
wy;i;sz;rch uczelniach. dą cm\Waly nad pra.cami wszy. , pewność że dbać będą o inte- jakość. 

W roku b:eliącym zap~sab się stkich instytucji użyteczności : i:esy sw~j dzielnicy. Niewątpli ~V Katowicach. kołiiety zatru 
już do Liceum Gastrcuomic!':ne_ publicznej. ; ·:;rie i w komitetach blokovry'Ch dmone vr kopalniach w cha.rak-
go 43 osoby. Pczostały jeszcze Niewątpliwie my, kobiety, I ·iie zabraknie kobiet_ robotnic, terze sortowacl':ek walczą. o u· 
24 wolne miejsca.. z~:;ii~y pr::yj ~~le. mmn! do powiedzenia'. I •nających d!l'brze oslą15Irięcia i zyskanie jak najwiękąz~j. ilości 
mow:rne sa pr:;ez cały lipie<' i JC~ch chodzi o znajomość naszeJ · · Ja.czki swojej dzielnicy. lcz;vstego węgla. W clnnh obec-
aierpie:ń. • dzielnicy. My przecież zajmu. i P~mieta.imy 

0 
tym, że Dziel- nej .w 24 kopalniach $ląska zor· 

Mówiąc o Liceum Przemyi;łu jemy się gosp<>dl'!rstwem, my po I - · . gamzowano 186 brygad kobie-
Gastrcnomicznego nie molin;i. sytnmy dzi<1:i do s:ikół, my I ucowe Ra.dy Sł Jednym z na- cych, które współzawodniczą. ze 
po::nintć milczeniem pew:iej wreszcie ~orzystalny ze żłob i ~Zi włnd.zy lud~wej w naszym sobą. o uzy8kanie jak najlepszych 
sprawy. Budynek, w ktć11'ID ków, z c' odków zdrcwia. itp •.nieście. A że nie ma. władzy wyników w czystości węgla. prze 
tnie~Ci siQ Licow.n jest Z'!. i;zczu Obok prw.:y zawodowej i apo. I ludowej bez udziału kCbfet _ znaczonego na eksport. 
pły w etcsunku do potrzeb łecznej, mamy jeaza.e Wiele in. · d i Dotychczas w pracy tej wyróż 
uczelni. W tym roku szkolnym nych c!bowiązków, które z natu. , stara.jmy ~ię tym narzę z em niły s'ię brygady przodownic pra 
trzeba becl.zie zltkwidować in_ ry rzeczy pozwala.ją. nam na '.a.k posługiwat, by uzyskać jak cy tow. tow. Anny Kurpik, t 
terna.t, ał!iy pornie~cić wszystkie nawit}Z:>.nie żywegC' bezpośred. największy pożytek - naślado. ErneRty Hildenbrandt, Zespoły 
pracownie. Uczennice Liceum niego kcntaktu .z szeregiem in. wa.ć to co dobre, a. to co złe _ te pracują. w kopalni „Dębin-
pOchodzą. tirzewaP.nie ze sfer ro. :;1:,rtucj\ '.rrzyosobony zespól kobu'cy zmieni;ć i ulepszać. sko'' nal<iżącej do Rybnickiego 
b::itniczych i o:błopskir.:11 i nie W D22elnic~wych ~,adach Na. pracują.cy puy budowie osie- M. ZAL. Przemysłu W~glowego. Powatne 
st1ć je nr. opłacanie k~sztovnie_ rodowych znaJdzie się sporo ko. dla. ZOR n~ Młynowie w War 
go komorn"lgo w 'Vj'Ilajętym biet. Na czele DRN - śród. szawle wyt)'llkował w ciągu " „- I rodzleCh I@ 

W kopalni „Jowisz." gdzie o­
czyszczanio w~gla z kamienia 
odbywa się r~cznie zmniejszon1> 
zawartcit1ć kamienia do zera. W 
hucio „Pokój'' w Nowym Byto­
miu ładowaczki rudy w oddzia­
łu wiclltl~h pieców, biorąc u­
dział w współzawodnictwie pra.­
cy osi!}g-nęły rekordowe wyniki. 
Na czoło współzawodniczących 
wygunęła $ię tow. Henryka Soj­
ka, która osięgnęla. ponad 200 
procent normy. Tow. Helena 
Lampert. wykom1,ła plan miesięrz 
ny w ciągu 13 dni. 

Tcrw. Aniela ~ydek inicjator· 
ka. współzawodnictwa między ła 
dowaczknmi "'Ykonała plan mte 
si~czny w ciągu 14 dni wyrabia. 
jąc 205 procent normy. 

p!'.>koju. Sprawą, t~ powinny za- m.ieścia ~t~il. tak bli~ka wszyst. 7 godzin 75 m kw. muru (799 .;.;;._o ___ •"!'e~-"~-------·----
i~ bo~emZ:!!!~~cu z~~~i

0

~~'. ::i i:b~~~k~~k;;.~~,~~;;h ~:~e~a n:~:b:edn~~p~u~:: Prz· odown1·ca pracy s11dz1·ą sądu ludoweno w Kuibyszewte win:i.::i s:ikolenie faciJ.owych k 1e- ~ tow:. Zofia Pa ;orowa. ... 2kt, trnrclzistek: od leweJ Antonina . 'f 6 J łl 
rown!czel;: do::nów wypr,i~ynko. z~ P~Sl:?d:imy naszo .p-zedsta.wL Traczyk (murarz) oraz pod- E J. Komisarowa rozstrzyga z wnikliwośc:iq zawiłe .zagadnienia 
wych. c1clln w DRN-acil JCSt gwaran ręczne: Rezimi'!ra Wysocka • . , . 

S. W. cją,. ?.a potrz:ioy i bol~zki na-I I (rena Kozioł J.Iia~to Kujbyszew - dawt.m \ \Vała głód wi.edzy. Pra~n~la pans~a.. :Wstą.pila. do szkol,;, 
Mr. · - - S:tmara, gdzie źył i walczył coraz lepszego, facnowego i ;tle 'p~o.wmczeJ. r~·a§i l~Oll"'@$iUOO~t1,l~nci K»'.§'!L.ą :MabYm Gorkij - szczyci qię 11w~o uz.brojenia:'lio walki o Óbecni~ jest sędz.ią Są.fa . - -· M ™'; w' e ·-- • 9 nie tylko swym wspaniał;nu kom~~izm- w~lki~ ~t.ór3: c~al- Ludow~go w Stalińskiej Dzielni 

O J e O S g C rozwojem: pięknymi gmacha- ~owicie wypełma JeJ zyc1e. ~n- cy KuJbyszcwą. l q "n ll ~ l a mi, teatrami, . szkołami? lc~z e.tawszy ?osłom do Najwyż~zej Ko~i.sarowa. 7ozstrzy~ n.aj~ 
~ przede w~zptk1m swyn11 lud>1:- ~ady Paustwa. .z~R~, sp~tk~b. bardz1e3 skomp~1kowane 1 ~a1~1 

Zbliża się roezuica Manifeotu · to zwykłej szkoły - uczt:szc;;a I kie otrz;v mu,ję za pr;r.ekroczenie mi którzy rozwijają si'} i rosn~ się ze sprawa!lll i zagadmemn.- łe sprawy z mezwykłą. wmkl,­
Lip~owego. Zakłady pracy w ł:;,m bowiem na kur.o partyj1._v normy. Cicnę si<?, że moja pra w 'ustroj~ socjali!'ltycznym. mi, nastręczająeymi jej trudnll wością i doświadc:zeniem. W 
całym kraju robią bilans śW)"·?.h mark~izmu- leninizmu. Zdob~·t·ct r·a znn.i<luje zrowmiemc i mrn:>. . . . . . • . . ści. Uświadomiła sobie wów- pracy jej wyczuwa się pewnoM 
cotychczasowych osią,gnięć. 1.'o- wiedza otworzyła mi oezv nu nic. Dokładam i dołożę wswl- W)·liczaJą.c uni~ naJwyb~tmeJ czo:s, że obowiązki poselskie bę i zdecydowanie człowieka, k~ó 
stanowiłem i ja 3pojrzcć w~t<>~z wicie zagadnień i ulatwiia ' eh kich starnii, hy proil.ukowa~ SZ)'.Ch oh;v~a~eh swego .miast.i, dzie spełniacS lepiej, jeżeli poz.ia r;y wie, do czego dą.ży i wie, że 
- na miniony okres i zastano· rozwię.zywanic. nie tylko dużo, ale i dobrze, by knJbys7:cwrnme zaczynaJą, za- dokła.dnie prawo sowieeik.iegol cel swój osiągnie. 
wić się, jakie pozycje mogę n- Kiedy wróciłam do fabr.dd, osiągn~ć 100 primy. W ten ,;po zwycza·J od E. I. Korui3a.rowej. 

· ś ' · b"l · · · l ś · . Komisarowa. jest posłem do Naj m1e cie w moun 1 ansie z;rc:o przc11z am na prncę na o mm sób chcę połoz7ć swoją cegieł· wyższej Rady Pa!'istwa. ZSRR. 
wym. warsztatnch. W tym samym c.ln 

l sierpnia 1945 roku zaczę- sie i!ziecko moje umieszczo 1 r. kę w dzieło budowy socjalizmu I Wybrana została jako robotni· 
łam pracować na 4 kroRnach w zostalo w nowym żłobku, utv:-o- w Polsce, chcę pomóc Pa!istwu ca.--wielowa.rszta.towiec fabr;r­
P.ZPB w Rur]?;ie. Pcttym prze-. rzonym przy nasz?ch zakłada •h. przy realizacji planu gospodar- ki im. Naslennikowa., gdzie 
szłam na szóstki, za co otrz~·- Cóż to była za rado8ć, że moje I czego., pracowała 10 lat. 
m)"'l'l"ałam często prenne. malc>ństwo znalazło ~ię w <l·i- 8. Sawicka. Ta młoda, obecnie nie~pełna 

W roku l!:>łi or~anitncjl\ pu bryrh w:mmla1.c'h, pod tro.•kli· : Kore~pi)ndcnt.lm „Głosu" :r: M·letni& kobieta, zdobyła w 
tyjna. przy PZl'B w Rudzie sk;o wą. opi<'k~I Zar.ihJ,i moje zut1~z ' PZPR w Rudzie. swym krótkim życiu kilka. spe 
rowula mnio do nauki. Ale nio nie wzrosły, dzięki premiom, ja ---- .~~~:ci, .zawsze bo::ie.~. ~-:~u I 

ł 

l(oblety zrzeszone w Lid7e Kobiet przy PZPW Nr S7 U(''i­

ciły Rocznicę Manifestu PKWN, dzielnie Pł'M!ując przy od· 
grnzowanlu Bahtt 

"ącih qospodqń 

Motemy wypotvczać naczynia 
I 

Za.rr.:ęd Z.ódzki Ligi Kobiet, lcódziennie. 
pragnąc swoim członldnfo~ Za niewielką opłatą. (5 proc. 
'.przyjść ~ P.oruocę.,_ uruą_hamia \V wartości pożyczanej rzeczy) moż 
I poro·1JUm1emem !l Wydlilałem Spo na przez trzy dni używać cyno-

1

1 teczn~ - Wych?wa~czyni .Pows.z.3 wą balię, ko?ioł do bieliz.ny, m·i 
<'hneJ Spółdz1eln1 Spozywccw szynkę do mięsa. itp. · 
Wypożyczalnię Nac~yń używa.. Wypożyczalnia. Naczyń zaopa_ 
nyclł w gospodarstwie domowym trzoua jest rów11j.cż w talerze, sa. 
!czynną. przy ul, Wólczańskiej l1:i.terki, piękne serwisy do kawy, 
Nr 216 od godz. 10.ej do 12.ej łyżki, noże i widelce . 

• 
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OlOS PJOTRKOWSK"I 
------------------------~------------~----..;;...;;....__,;;...... __ .....-..... ____________ . _________ ~~~~~~~~~~~~~~ --~ 

Kronika Piotrkowa H'zn1ożongn1 wąsilhien1 Dtec1 m:asta i wsi 
uczczq piotrkowianie rocznicę Manił est u PKWN "~ 1~f21~tc~ .• ~0:0~~;~ . . . . . I cfało z Piot_rkowa. 214 dzie-

W dalszym ciągu na.pływa li rozlewnia octu gotowa by-;~w~h to me t:(.lko na. wzr::i~ ~zyc roboty remontowe, m3 c. n~ kolonie letn_ie .~o Ta­
ją meldunki 0 tym jak piotr ła w dniu 22 lipca do pod-

1
zeme pr~du~CJl ale rownie~ 3ące na celu poprawę warun ra.sk:. Znaczn~ 1_losc t_ych 

kowski świat pracy posta- jęcia produkcji, pracowni- przyczyni się do znaczneJ kóW: kom_uz:alnych. dziec~, :o synow:e i córki ro 
nowił uczcić radosną rocz- cy już od pewnego czasu in:- obniżki kosztów własnych 1. N1ezalezme od tego is~n~e b?tnik?w. Zycie n~ kolo­
nicę Manifestu. Meldunki tensywnie pracuj\ nad mon j gca przy zarządzie MieJ- i:uach Jest wygodne. 1 pr~y-
te dotyczą przyspieszenia towanicm maszyn i zewn~-

1 
PRACOWNICY ZARZĄDU skim Rada i Liga Kobiet po Jemne. Jest co Jeścb . . bJes

1
. t 

I -·· -- ' t · ł dk · sprzęt sportowy oraz 1 10 
terminów wykonania róż- trznym wykończeniem bu- Pracownicy Zarządu Miej skanowi a Pl upoLr~ą 0k~ac teka. Dzieci są dobrze od-

. h · t ·· d · ·, dynku s wer na acu itews im. . n!c mwes YCJI, po ~nes""- · . . sk'.ego w Piotrkowie aby żywiane. Bardzo często ro-

Ima wyglądu estetycznego .rnwestycJe te postawią . „ . ~ ·~ I .'" bią wycieczki .do pobliskich 
naszego miasta oraz usptaw p atrkowską Fabrykę Octu godnie. uczc1c ~1ątą roczni~ę I CZŁON.i:..OWIE wiosek, bawią się. śpiewają 
nienia podjętej na terenie w rzędzie najbardziej nowo wydania Manifestu PKWN ZA.RZ~DU . i grają. Wszystko to od-
Piotrkowa i powiatu walki czesnych octowni n~ tereńie posta.nowili uzup.eł~ić zal:- Człon~owie i:,o~rkowskte~ bywa się pod czujnym okiem 
z analfabetyzmem. całego naszego kraJu. Po- głośc1 oraz szybc1e3 wykon- g~· 0?~~iału Z~iązirn Byłycs kierownika kolonii ob. Kro-

b..OMU WINSZUJE.MY 

Sobota, dnia 113 lipca 
1949 r. 

11111n11n 11111·1TtTM' 1n11111111111~11rin ·1Fn•1111mu.111i:1nr1 ·1 V. ięzm~~ Poli_ tycznych po- pidłowskiego. Na koloniach _ 
PRACOWNICY FABRYKI p. k b · stan~wih pomoc przy zwal- znajdują się dwaj lekarze, 

R b tn. ł : F b k" Otr OWSCY ro otnicy czamu analfabetyzmu na którzy czuwaJ'ą nad zdro-o o 1cy za ogi a ry ·1 t · · t w t · 

Dziś: N.M.P. Szk. 

O t p· t k . t d d ereme pow1a u. ym ce- wiem młodych wcza_c;owi-
~ .u w l? r owie pos ano- ' I z a . y I • za p za n' Sł\A'O lu zorganizowana została czów. 

wili w związku z przypada- O procesie r I r . n specjalna komisja, której za . . 
jącą na dzień 22 lipca rocz-j . , . . i daniem będzie dalsza reje- . Ostatnio ~a. kolom~ przy. 
nicą wydania Mimif~tu Tow. Ryb~nska Francisz-1 A;ge~c1 w rodzaJU ?oho: stra~ja analfabetów i pomoc J~to l~O dz1ec1 n;ało I śr.ed: 

W MNIEJSZE TELEFONY PKWN . , h ka pracownica huty „Hor- 1 szynsk1ego sprzeda wah kra] przy organizowaniu kursów n10rąlnych chłopow. Dz1ec1 przysp1eszyc uruc o . " . · · k' k" ' I tstrat 1;„_arna 10-12 • . b d . tensJa czyta3ąc gazetę ze za mem1ec_ ie mar 1, a szkoleniowych miasta szybko zaprzyjaźniły 
Szpital Iw. Trójcy 10-70 mienie nowo wy u owaneJ smutkiem kiwa głową: . rząd sanacy]ny zamykał na 1 Niezależnie od tego Za- się z dziećmi wiejskimi 

Pogotowie lekarskie - noc- fermentowni i rozlewni oc- - „Któżby spodziewał się to oczy - ba zajęty był rząd z własnych funduszów w 'l t · · 
I St I' 45 tel 15 87 . k' . d d " • . 1 . tk· ' spo nym s aramem urzą-ne, u· a ma • · · · tu. Aby nowa ferment.;iwma. ta 1eJ z ra y - mow1. ;zw~ czame~ wszys 1ego co zakupi i przydzieli dla 72 dzono ognisko" na które 

--o- tworc~e i po~tępowe.- po dzieci członków Związku I zapros;~no dzieci z okolicz-
K I N A K a r p ,. e li r o s I y brze się stało _ze nasze w~a- tran do picia. nych wiosek. 

Kino ,,Bałtyk" _ wyświe- dze ludowe u3ęły tego me-
tla film pt. „Dżulbars" - bezpiecznego ptaszka, który p . u h I s ł • 
P~!:kcj,~;:i:~:~~ie~ wy- Te~~nic:~~c:n~~rz~~d~~j ~~fm~ezs~~!~yn~n~~~t~i~~ ~~~~ zn::a~~~wa~:~~~!1?.: racowmcy uezpiecza.ni po eczne1 
świetla film pt. „Szewc skiego miasta Piotrkowa w p~zezn~czenie ryb jest cal- Słuszna i sprawiedliwa spo~ zaklada 'ą Vasll ::rżyczkowc-7apomoaową 
Mateusz" - prod. czecho- kwietniu ubiegłego roku za k1em inne. Prawdopodob- k~ła go kara. Gdy rozma · · · 'ł • · - b 
słowackiej. rybiono staw parku miej- nie w październiku bieżące- wia:i:i ze swymi. tow~rzysz- W tych dniach odbyło się dzone zostaną wybory 

dy 600 sztuk młodych kar- rosną zostaną wyłowione i słow potęprema dla zdra1cy ków Ubezp;eczalni Społecz Uruchomienie kasy bę-
-o- skiego - wnuszczono do wo go roku, gdy bardziej pod- k~m1 prac~ .me mag ~nel ogólne zebranie p·racowni- władz nowej placówki. 

Redakcja I acłministracj& pi. Ryby przetrwały w s', odnane dla kuchni in,stytucji który miał czelność zakłócać nej w Piotrkowie z udzia- dzie dużym dobrodziej­
„Głosu Piotrkowskiego" wie całą zimę i obecnie są opieki si:iołecznej jak: dom spokojn~ pracę nad odbudo-, łem przedstawicieli dyrekcji stwem dla pracowników U-
Piotrków, Al 3 Maja 4 rn- już wielkości od 30-tu do starców, żłobek dzienny, wą Ojczyzny. na którym odczytano ramo bezpieczalni, gdyż na wyp~ 
tero.santów przyjmuje się 50-ciu deka Karpie są bar d d · k · · ł · · · d · dek 1'akichkolw.iek nadzwy-codziennie (prócz niedziel 1 om ziec a 1 inne. - Proces Doboszyńskie- wy program za ozenia 1 zia 

dzo oswojone i podpływają " . . łalności Kasy Pożyczkowo- ~zajnych wydatków będą 
świąt> od godz 15 do 18 do brzegu. jeżeli rzuci ktoś go uczy nas - oznaJm1a z . W 'bi" mogli ubiegać się o bez-

do wody kawałek chleba Robotnicv nam pracownik Elektrow:1i apomog?weJ. n~.i i~- zwrotną zapomogę jak rów-
&ozdztelnta „Głosu P1otr1tow lub bułki. Można podziwiać k tow. Woźniak Stefan _ że szych dniach odbędzie się niż o uzyskan;e pożyczki, 

1ldego" 111. Słowacldego Nr je prujące grzbietem po- pi ot r o w scv k : I . l ć . I drugie w tej sprawie zebra-1 spłacanej nastepnie w ra-
26, Tel. 16-40. I wierzchni.ę stawu. z rea CJ ą na ezy wa czy az . kt. . t h . 1ocza 8 • ę d k . d łk .t me. na orym przeprowa- ac . Miłośnicy wędkarstwa pa · ~ • o onca - o ca owt ego 

P-,.-o-tr_k_o_w_s_'k-1'e--m-o_r_m_e_l_o_d_y_1·-.-s-o-k1' 1 :;r:e:i:~::~::p ro- ::r~;ni::i:r~~j. T:t:;ż ;::; Będz~e szatnia .w ~,Feniksie" 
k b . ł b' · 1swym Rządzie Ludowym il . . . . • . . u u. 1eg ego . w ieząc:ym . . . . . H1g1ena i Bezpieczenstwo dz1ły temperaturę przyczy-

1. k · 1, h s:zome letnim . robot~1~y całkowic_ie s~hdary~~Je się pracy w piotrkowskiej hu- niając się tym samym do na 1ynl\acn ra1owyc,1 I z~grnnicznvc piotrkowscy chętn e, \vy]eZ- z "".yrok1em ~nstanC)l sąd~-1 cie „Feniks" wiele pozosta- podnies enia wydajności pro 
dżają na wczasy wypoczyn- w:-.i w sprawie Doboszyn-, wiało do życzenia. Stan ten dukcji. Wyddjność załogi Fabryki I wego handlu eksportowego 

Marmelady na Bugaju zna- zadamem prdcowników Fa· 
cz;ue wzrosła od czasu kie- bryki Marmela<ly jest wypro 
dy przystąpiono do współtd· dukować 25 ton tak zwa­
wo<lnictwa zespołowego. •,- nych ,,utrwalonych" truskd­
dzidł w nim biorą poszczegól wek ordZ soku malinowego. 
ne zespoły, jak zespół pro- Ponieważ przetwory te będą 
duku1ący marmeladę, zespół świadczyć na rynku za9ra· 
zalewający soki oraz zespół nicznym o doskonałości na· 
zatrudniony przy wycią!JU szej produkcji w tej dzied7.i­
surówck. Na czoło wśrćd nie, pracownicy dokładd ją 
wielu innych w1ysuwa się tu· wszelkkh wysiłków, ażeby 
tdj przodownik Zenon tą- dać najwyższą jakość i aże· 
gwa. który już od dłuższeqo by etykietd „Made in Po­
czasu osiąga jak najlepsze land" miała jak największe 
wyniki. W obecnym okresie uznanie na rynku świdto­
produkcja zakładu wzmoqła wym. 
się, w związku, z czym zdtru Do wzmożenia wydajności 
dnionych została znaczna załogi w znacznym stopniu 
ilość: pracowników sezono- przyczyniają się udoskona· 
wych lenia po linii racjonalizacji 
Podkreślić należy, wzrwt pracy. Kierownik warsztalu 

produkcji zakładów od roku ob. Obołączyk wraz ~ ob. 
1945 i 46 do chwili obecnej ob. Lasockim i Skibińskim 
Wzrost ten zaczął się zdzna- przeprowadzają pewne ulep­
czać od chwili kiedy przy- szenia przy montowaniu 
stąpiono do planu trzyletnie- chłodni do aparatu. Na razie 
go. Na przykład w roku projekty te są dopiero w 
1947 zaplanowano wyprodu- opracowaniu, z chwilą jed­
kować 425 ton przetworów nak realizacji pozwolą na o­
wyprodukowdno natomiast .siągnięcie dużych oszczędTlo 
857 fon. W roku 1948 produ- ści, podnosząc jednocześnie 
keja wzrosła jeszcze w wiek wydajność produkcji. 

kowe. Jak nas i.nformuic Po skiego trwał od początku i do osta- Zaopatrzono również ap­
wiatowa Rada Z~i~zków .z~ _ „Doboszyński _ oznaj tni~g~ czasu n ie. wi:le się teczki oddziałowe, w dosta­
wodowych co m·es1ac wyJez mia nam ob. Kotnowski pra zm1emło. Ostatnio iednak teczną ilość Jeków i specyfi 
dża w f!.Óry lub .n~d mor~e cownik Ubezpiaczalni Spo- ' prac<_>wnic_y po~tanowili, że ków. Dotychczas czynności 
około 100 robotmkow zakła łecznej w Piotrkowie _ or_I po!°_1mo i~tn1 e.iących .~rud- sanitariuszek spełniali stra­
dów pracy. Szczególnym po ganizował takie prowokacje i' z:osci n_alezy przystąpi<; ~o żacy. ·Ostatnio zaanga:żowa 
wodzeniem cieszą się "Tli ej- jak marsz na Myślenice, a b1akk ?aJ~zy~sedzeg<_> us.ui;1ęc1a no trzy wykwalifikowane 
scowo~ci kuracvine: Kudo- G h k" ł „ I ra ow 1 m ociągni ęc na sanitariuszki, które na zmia 
wa, Krynica i. Ciechocinek. ~:~ez Hft~e~:~a~ac 0yf n ay~~r.. tymp oddcinku. k' . nę dyżurują przez cały czas 

. . . • . . rze e wszy;:t im zwroco produkcji. 
Pomimo tego jednak, ak- m~ter spraw1edhwosc1 u- no uwagę na stan tempera- Na terenie huty jest łaź-

cja wczasów nie jest nale- dzielał mu urlop1;1 zd:owo~- tury jaka panuje na hali pro nia oraz 10 na"trysków Pra­
. . d . 1. b nego. Lecz obecnie me boi- dukcyjnej. Od wanien i pie cownicy rzadko 1·ednak z. 
zycie pr~wa zona 1 ie~ a my się podobnych jemu re- cy hutniczych bił żar, który niej korzystają ponieważ 
wczasowiczów aczkolWiek negatów i ich kreciei robo- 1 wytwarzał temperaturę n 'e brak jest szatni. Dotychrz;,s 
znacznie wyższa niż w roku ty. Rząd Polski Ludowej po możliwą do zniesienia. Osta n ie wiedziano jak ten pro­
ubiegłym nie jest zadawa1- trafi obronić z trudem zdo tnio założone tutaj elek- blem rozwiazać bowiem na 
niająca. Aby robotnicy p''ltr bytej niepodległości" . I tryczne wentylatory ochło- budowę nowej szatn: brak ,., .. , .„ .... ~. ,.,,1,,„,.,„,„, ,„,.,, .,„,„,,_, ,, , .. ,., .,„,,., , _,„, ., ,,,.,, .,.,., ''"'"",, ,, ·~ ·· "',.,,.,,.,„,,!,„,, .1,,.,, ,„, .. ,,., ., l:>yło Qdpowiednich fundu-
kowscy zrozumieli znacze- KRONlllA SPORTOWA szy. Obecnie postanowiono 
nie akcji wczasów, Rady Za U'\ bolączkę tą rozwiązać w ten 
kładowe poszczególnych za- sposób, że szatnie urząr' I 
kładów pracy winny się w W dniu jutrzejszym piotr- 1 jest Victoria częstochowska, się w przyl€głej przybudów 

kowski klub sportowy Con- która dotychczas uplasowa- ce która ze wzgl d ł większym niż dotychczas ' ę u na z Y cord ia rozegra swój czwarty ła się na pierwszym mieis- stan nie została dotąd wy-
stopniu zainteresować tym mecz w ramach rozgrywek cu w tabeli. Tabelka roz- korzystana. Postanow.ono 
stanem. o wejś~ie do II ~igi Pań- grywek drużyn kandydują ją \YYremontować i urządzić ----------1!11- stwowe1. Spotkame to bę- . . . · szatnię. -- dzie miało poważne znac:ze- cych do zdobycia mieJsca w 
?;łói ofiarę na - nie dla naszego klubu, gdvż II Lidze Państwowej prze-.! 

n dbudowe Warszawy przeciwnikiem Concordii stawia się następująco: Gł.OS 

szym stopniu. Za pierwsze -------~---------------- Victor:a (Częstochowa) 
Concordia (Piotrków) 
Proch (Pionki) 

Ilość mecz. Il. pkt. Stos. bramek 

3 6 12:3 

organ ł.6C1irk1ego Komlt.r1 
I Wojewódzkiego Komlteiu 
PolskleJ Z3ednoczoneJ Paru 

3 8:3 
3 ?, \:5 
3 o 0:11 

półrocze roku bieżącego p•a Brzoskw·1n1·e ,. morele cownicy wyprodukowali 437 W 
ton. przetworów. Mi lei owie 

Sparta (Zamość) Niezłe wyniki daje tu~'l~ Nie wszyscy piotrkowia-l
1
ctwa prowadzi się tutaj u-

wprowadzonv w roku b1.~i\- nie wiedzą o tym, ze w Mi- 1 prawę warzyw oJrnpowych, Jak widać z tego najpo- l stadionie Concordii na Bud 
cym system oszc~ędnosL~O- lejowie istnieje ferma rolni- I buraków cukrowych, oraz wazmeJszym konkurentem kach. Początek p ierwszego 
wy. W ramdch ogolnok~a10- czo - handlowa, w której na hodowlę trzody chlewnej. d~uż:vi:y pio!rkowsk_iej iest spotkania o godz. 16-ej. 
wego planu oszczędnosc10- wielką skalęi prowadzone Pracownicy fermy już od V1ctor1a,, ktora pos1ad.a o~ Mecz z Victorią odbędzio 
wego za~?dze przypa~o ~~ · jest sadownictwo. Prowadzi dość dawna podjęli między Concor~u ~ punkty "."'1 ęce3 . się 0 godz. 18-ej. 
OfP:czędzic sumę 6 mil ono.v się tutaj plantacje tak zwa- sobą współzawodnictwo pra Mecz medzielny będzie po- Eewentualne wejście Con 
5~0 tys. zł. Sun:ię tę pra.c~~ nych dziczków" drzew o- cy które w znacznym stop- siadał znaczenie decydujące. cordii do II Ligi Państwo­
mcv sa~orzutme podmesli owoco:;.,ych hodowlę drzew ni~ przyczyniło się do pod- W "'.'YP~dku wygr~nej. p!otr we1· posiada m· ny aspe1 t 
do 8 mil złotyc'h. Oszczę- .. ' . . . . · . I kow1ame wysuwa1ą stę na K 
dnośd uzyskuje się tutaj „a brzoskwimo;1ch, ~or~h. '1- ni~~en~a ~b~orów._ • . pierwsze m iejsce. Pozostfl łe Związkowiec piotrkowski, 
zlikwidowani.u przerostów r.az porzecze ' agr u 1 m:i- ie ra Jest rowniez roz dwie drużyny Proch i Spar,. który· znajduje si ę obeC'nie 
personalnych, usprdwnień Im. . . . rywe~ kulturalnych. ,Pra- ta nie sta.nowią dla Conror na trzecim miejscu w tabeli / 
transportu, oszczędniejszy~ . Jak nas mformuJe kierow cowmcy. fe_rmy po s~onczo- dii poważniejszego n ieb ez- roz,grywek o wejście do kia 
i uważniejszym pakowamu mctwo, bardzo dobrze zapo- nych zaJęc1ach chętnie uda- pieczeństwa. sy A, dzięki zwycięstwu Con 
p~etworów a przede w~zy~- V:iada się ~hi,ór owoc~w ją się d<? mieisc?wej ś":"ietli Jako przedmiot tego in- cordii miałby możliwość do 
tk1m na skutek wzmozema zimowych. N1ezle obrodziły cy, f{dz1e maJą mozność teresujące,go spotk ania ju- stania się do A klasy. W 
produkcii. również porzeczki, ~grest 1 przejhenia codziennej pra- niorzy' Łodzi zmierzą si ę z tym wypadku do klasy A 

Obecnie załogd ma n.ielada mal~ny. . . . jsy _ _i . orzecr.vbmia dobrej juniorami Piotrkowa. Oba weszłyby nie dwie lecz trzy 
sadanie. W ramach panstw,1- ~iezale'lme od .sadowm- ks1azki. mecze rozegrane zostaną na drużyny. 
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t'AiiS'.CWOW~ 

TEATR WOJSKA POLSKIEG~ 
(Jaracz• 27) 

D~• o godz. 19,15 widoWlako „„„„„::::::::::::::::::::::::::::::;;::;;;;;;;;;;;;;;;;;;;;;;;;.;;~„„„„„„„„„„„„„„„„„„-m:.~--„„„„„„„„„„„„„„„ 
łpiewno_ta.ncezne „Kram z pio Zvwa or·rom 1'da 
aenkami" w reży~rii Leona No•.,.e zasady prod u' kc,· i Schillera i w wykonan.iu pięć- ,,.,,. 

~~~f';~;~2r·i~"';~.:~~ sprzętu sportowego w Polsce . 
TEATR KAMERALNY 
DOMU ŻOŁMERZA 
Łódź Daszyńskiego 34 

Dziś o godz. 19.15 
komedia Scribe'a „SZKLANKA 
wopv··. 

Kasa czynna od 1 l·ej do 
13-ej i od 15-ej. tel. 123-02 

TEATR LETNI „OSA" 
ul l , ;>lrkow1s"·a 94 

Komed'.a muzyczna ,.Jadzia 
Wdowa" z występami Władys 
ława Waltera - codziennie 
o godz. 19.30 - w niedzie!e 
jwięt._a o godz. 16, 19.30. 

P~STWOWY 
TEATR POWSZECHNY 

Go.dz. 19,15 doskonała korne_ 
dia G. Za.polsk:ej „Moralność 
}'ani Dulskiej" z udziałem .ra. 
dwig: Chojnac!;iej. 

TEATR KOMEDII MUZYCZNEJ 
,,LUTNIA" 

Piotrkowska 243 
Codziennie od dnia 7 lipca 

b:. o godz. 19.15 „ROSE MA­
RIE'' Przepiękna romantycz~a 
operetka w 7 obr!'-zach. Udział 
bierze cały zespoi Balet -
Chór - Orkiestra. 
UW AGA: Operetka „Rose -
Marie" grana będzie tyl~o 
przez lipiec. Bilety w kasie 
teatru od godz. 10 do 13 i od 
17-tej. 

TEATR MELODRAM 
Nieczynny z powodu ~emon· 

tu. 

·~,-1!'~'· .'ł , . ~ 

··~·· ·, . ! . '· ~. ~ ,• - .· ... '• ł I• ·.·: .1-, •„ . I I .> 

ADRIA - „Wołga! Wołga! 
godz. 16, 18, 20. 
film dozwolonv dla młodzieh 

:BAŁTYK _ „'.Mlod11 Gwardia" 

Troskliwa opieka roztaczana nad sportem w Polsce Lu­
dowej, jest jednym z naczt'!lnych zada11 Rządu Rzeczypospo­
litej. 

Wł;l.dze Naczelne Pa11stwa Polskiego dały temu wyra.z 
w przeprowadzoneJ reorganizacji struktury organizacyjnej 
spÓrtu w naszym kraju. Nie na. tym jednak zagadnieniu kof.l. 
czt sit wysiłki naszych Naczelnych Władz Pat!stwowyc?l, 
dążące do wydśwignitcia spottu p0lskiego na najwyższy pCI· 
ziom. Należy bowiem jednocześnie dostarczyć wielkim m1-
som, uprawiają.cym sport i wychowanie fuyczne, dosta.tecz­
nej ilości sprzttu sportowego. 

Poniżej zamieszczamy w skróceniu artykuł, jaki ukazał ~tę 
wę wczorajszym wydaniu „Trybuny Ludu", oma.wiaj~cy ta­
gadnienie nowych form wytwórczości sprzttu aportowego 
w l'olsce. 

„Jedną. 7. poważniej~zych hol~- różnorodniej•ze zak!adY. prywat· 
rzek odrodzonego sportu polskie ne, spółdzielcze, chałupnicze i 
go był brak sprzętu. Kiedy rol:- przemysłu miejscowego nie mi-i.· 
mowa z działaczami sportowymi ly modeli, zaś produkcja nie tyl­
zahaczała o ten temat, prawio ko nie odpowiadała potrzehom 
natychmiast słyszało się narz.3· sportowców _ wyczynowców, nie 
kania. To wykonane z marnl'j bardzo często nie nadawała ~ię 
skóry piłki futbolowe pękały ro cio użytku w sporcie masowym. 
kilku kopnięciach, to kolce lek- GUKF opracowuje teraz ry· 
koatletyezne wyszczerbiały si? sunki i opisy techniczne sprzęt.u, 
lub obruszały już po kilku trA· uzgodnione :z Polskimi Zwią.zkami 
ningach, to znów buty hokejowe Sportowymi. Na podstawie tych 
wykonane były tak, że po ki.łka- rysunków wykonane będą. mode 
krotnym ich utyciu wierzchy od le, służą.<'e jako wzory dla now1•j 
chodziły od spodów. Przykładów produkcji. 
takich można by przytacza6 Przy produkcji t<przętu korzy· 
znacznie więcej. stać będziemy z najdoskonnl-

A tymezaecm zapo rzebowan1e szych wzorów. GUKF zwró~Jł 
na sprzęt rośnie w niebywale się już do szeregu firm zagra· 
szybkim tempie. Wystauzy TJO· nicznych z prośbą. o nadesłanie 
wiedzieć, że w roku 1948 zapo· takieh mod<>li sprzętu, który•Jh 
trzebowanie ogólne sprzętu, z~ło· jeszcze w kraju nie Il°'~ia:damy. 
szone tylko przez GUKF, wyra- Będziemy importować niew1f'l­
ziło się sumą. 860 milionów zło· kie ilośei prototypów, które sł•1· 
tych, podczas gdy w roku bie- ży~; hędl} jako wzory dla pro 
żą.cym cyfra ta podni<>Rłn Rię do I du k<'ji r~dz~mej. .. . 
miliarda eześeiuset milionów zł. Zagadmenie produkeJi wiąze 

Sprzęt produkowany był do· się z zagadnieniem suro~c·~w. 
t;--chczas bardzo dowolnie. !faj· Trudno wymagać, aby panstwo, 

mająe pr~d sobą. tysiące po· 
trzeb, zaspokajało wszystkie Ż'ł· 
dania sportowców. Prawie nfo· 
możliwe ,ii-~t np. całkowite za· 
spokojenie wołania. o skórę na 
piłki do siatkówki. Dobrą, prze j 
pisową. piłkę otrzymają. na pew­
no w'zystkie zainteresowane ko· 
mórki. GUKF chcąc za..~pokoić. 
zapotrzebowanie na te piłki ze 
strony wst, przysti}pił do badań 
nad produkr,ią piłek z materii 
zastępczej, używając do tego CP 

lu odpowiednio impregnowane~o 
brezentu. Piłka tnka, mając przr 
pi~ową. wa~ę i średnicę, będziP 
znacznie tańsza i fatwa do pro 
<lukowania na szeroką. skalę. 

Rozgranirzaj~e potrzehy Rpo.­
tt. masowego od potrze! Rport•l 
wyczynowego, GUKF ~tara się 
o uruchomienie protlukc.ii sprZf;'· 
tu w dwu kierunkach. Sprzęt 
dla wyczynowców produkowuć 
będą. fabryki podle~łe nowo· 
utworzon<'j prganizacji pod na· 
zwą. „Zjcdnoczrnie Wytw.Srni 
Sprzętu Sportowrgo'', zaś aprr.~t 
dla sportu '1nasowego będzie {I· 
twarzany przrz zakładv przem?· 
ąłu miejRcowego. pozoRtRjące w 
§ci4ej wRpńłpraey z GUKF·-?m. 

Zjednoczone Wytwórnie Rpr7.~· 
tu Sportowe~o oh<'imą. jak inż 
IVRpomnieliśmy, proilukcję rl\a 
wyc>:ynow!'6w. W Kętrzynie ko· 
Io OIR7.tyna powstanie fabryk~ 
wzoreowa. Ururl1omione tam h~ 
dn.. 4 dzialy: Żc>lazny, drzpw·ny, 
skórzany i konfekcyjny. Stoc,~· 
nie kutrów i lodzi z Gdań~ka. 
Szczecina i Giżycka. będą. riiw· 
nież poilległe Zjednoczeniu. W 
chwili obecnej montuje l'ię Spół· 
dzielnię Pracy Sprzętu 1'\areiar· 
'kiego w Zakopanem, która rud 

Na zdjęciu 111ldzlmy e-fektew- ną piramidę utworzoną PN~ 
sportowców radzieckich w czasie swych gościnnych wYStę­

pów w Wa.rsza.wie 

Rej es tra cjaK _o_le_o_iu_m_s_.ęd_t_ió_w_t_o_z_P!;i 

cz!onków Z.K.S. ,.02mwo" Komunikat lłr 20 
Zarząd ZKS „Ogniwo" po- 1) Obsada zawodów n 

daje do wiadomości członków dzień 16 lipca br.: 
Boisko Zduńska Wola, godz. 

b. klubów: „Tramwajarze", 18_ta: Zd. Wola _ Zgier~ -
„Energetyka" i Samorządo- Kowalski Zygmunt. 
wiec", że od dnia 15 lipca rb. Obsada. zawodów na dzle6 
przeprowadzana będii.e rej\!- 1'7 lipca br.: 
.stracja członków. Boisko Żychlin, godz. 18-ta: 
Każdy z członków ZKS Emjeden - Związkow'.ec 

„Ogniwo" musi złożyć dekla- Olejnik. 
Boisko Zlednoczone, godz. 

rację, 50 zł V..1>iS0'1'ego i 5 zł ll-ta: OI?nisko _ Zw. Piotr-
na legitymację C7lonkowską. ków - Naporski. 

Rejestracja trwać będzie od Bo~sko Karsznice, godz. 18: 
dnia 15 sierpnia rb. i odby- Karszn:ce - Arko - Szper­
wać się będzie w Sekretar:a- lin!(. 
cie Klubu, ul. 11-go Listopa- Boisko Konstantynbw, godz. 
da 30 w godzinach od 18-tej 18: Unia - Zryw Brz. - Ha­
do 20-tej w poniedziałki, śro­
dy i piątki. 

nysz. 

I seria • 
godz. 16, 18,30, 21 . • 12,04 Wia.dom. pcłudniowe 

Co uslyszvmv przez radio? 
PCK. 13,30 Muzyka obiadowa, 
14.00 Felieton, H.15 (L) •n:on. 
eert 90listów, 14.55 (L) Pqrad 
rn'ik rolniczy, 15,05 (L) Interlu 
dium z płyt, 15.15 (L) Aktual 
n.1.6ci łódzkie, 15,25 Informacje 

fachowym kierownictwem Pd· .„„„ ________ _ Bo:sko Arko, godz. 11: Ło­
dzianka-Metalowiec - Bh·a. 

2) Wzywa się na czwartek, 
dn. 21 bm. na .r!odz. 19-tą kol. 
kol. Błaszczyńskiego i Dęb­
skiego (ponownie). 

film dozwolony dla młodz;ezy oru przeA·l. prasy st<>ł. 1~.20 
BAJKA - „Krąiiown.ik W ueg" Audvcja dla wsi, 12.50 „.Melif.. 

godz. 18, 20 dńe 'ludowe", 13,20 Sknynka 
dozwolony dla młodzieży ·------·-------GDYNIA - Program Aktualno 

~kiego Związku Narciar3kicgo 
ao~tarczy na rynek wysokogatun 
kowy sprzft narciarski. 

ści Kraj. i Zagr. nr 30 
godz. 11, 12, 13, 16, 17, 18, detta" 

STYLOWY - „Krwawa Wen- <>g31n-0jWl.sikie'. 13,30 „Słowik." 
16,00 Reportaz z obozu młodzie 
żowego. 16,15 Muzyka, 16,20 
(L) Muzyka l'()z;rywkowa, 16,50 

Powołana do życia Centrala 
Handlowa Sprzętu Sportowo;::o 
dy~ponować będzie produkcj;i. 
fabryk państwowych oraz Zjed· 
noczcnia, Sprzęt wyprodukowa­
ny przez przemysł chałupniczy, 
prywatny, spółdzielczy, micjs~:>· 
wy, kluczowy i wła~ny, rozdzle· 
lany hędzie przez Centralę pio 
nom sportowym i resortom, Pa6.· 
~twowym Domom Towarowym i 
spółdzielniom Samopomocy Chł•)P 
-.kie.i oraz sklepom wlll.$nym, 1;~ó 
r1> zgod'lie z planem, powstaną 
w ilości stu do roku 1952 na te­

19; 20; 21 godz. 16, 18, 20 
JIEL _ (dla młodz.) „Kulisy dla młodzieży dozwolony 

Ringu" śWIT - „Męua:yźni w jej 
god-z. 16, 18. 20. eiu" 

MUZA - „Nikt nfo n"e wie" godz. 18, 20 
godz. 18, 20 d-czwolony od Int 16 
f:Im dozwolony dla młodzieży TATRY _ „Zawieja" 

POLONIA - „Ulica Granicz· goilz. 16, 18, 20 
na" qodz. 15.30. 18, 20.30 film dozwolony dla 

ży. (L) „Więeej ładu i składu w 
pracv". 17,00 I Dziennik pcpo_ 
hldnlOWy, 17,15 „Przy aoh<>eie 
po roboeie". Transm. z C2l6Cbo_ 
słowa.cji. 18,15 ,,Wieczór Mic. 
kiewieiZOw9kli "· l 8,40 Pon11 l1trne 

film dmwnln..,v dla młod7iożv rE<:7~ - ,Jl„rjpra" 
młcdzieży utwory sikrzypeowe, 19,00 II 

PRZEDWIOśNIE „Zloty godz. 17, 19, 21 
Kluczyk" • film rtozwolr"" rla młoil?leżv 
godz. 16, 18, 20. WISŁA - „Młoda Gwardią" 
dor.wolnny Ola. młodzieży ~ria y "' 

ROBOTNIK „Narzecz!>na godz. 15,30, 18, 20,30 
z Turkrnen~i" film dozwofony dla młod:zieży 
godz. 16, 18, 20 ' WŁóKNIARZ - ,1Pocałunek 
fi1m dozwolony dla młodz;ezy na stadionie" 

ROMA - ,Opowieść o prawdzi godz. 17, 19, 21 
wvm ezł~wieku" d-ozwolony dla młodzieży 

DZiennik popołudniowy, 19,15 
Koncert popularny, 20.00 ,.F.u­
l?eniusz Oniegin" (3). 20.20 
Kon-cert ro1,rvwkowv. Transm. z 
Clt'r<'ho~lowar:ii. 21;00 D&iennik 
wiecz:>my. 21.40 ,,Teatr Ete-
rek", 22.00 Muzyka taner,zna, 
22,45 (L) „Półwysep Hel -
Młta Jastarnia" reportaż J . 
Wojtyń~kiego. 22,58 (L) Omów 

renie całej Polski. 

g~d.z. 18, 20 . WOLNOSO - „Pocałunek 
d<>zw•' )()ny dla młC>dr;,eży • St11diorle" 

REKORD - ,,Mali detektywi" godz. 16, 18, 20. 

na progr kk na jutro; 23,00 Ostat 
nie wiadOmOści, 23,10 Muzyka 
t.ameczna, 23,50 Program na ju. 
tro, 24.00 Zakończenie audycji 
i Hymn. 

dlit młodzieży l!'(>dz. 16 fil,.,., r'Mwolonv rtl" ,.,..,łodzie7.v 
„Czwarty peryskop" · ZAC~TA -.,.. „Podróż w nie. 
godz. 18, 20 znane" 

.Sport pol~ki Maje mo,·ną no~!~ 
na zdrowych pon~ta\\'arh. O:lri· 
nek sprzętu, zupełnie zaniedba:iy 
w Polsce przedwrześniowej, stał 
~ię te.raz przedmiotem troski 111tj 
wyż~zych czynników. Partia •fo· 
cenia znaczenie wyrl1owania fi­
zycznego i ~portu. W Planie :')zc­
ścioletnim uwzględnione są. w 
dużej mierze .i1>go potrzeby iÓ­
we~tycyjne. Sport stanie się w 
Pohre Ludowej jednym z poważ­
niE'jszych czynników wychowania 

dla młoilzil'Ż.V dozwolony godz.. 16, 18,30, 21' 
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Daleh od · Moskwv 
_ Niepokoję się. gcyż nie ma od ~ie~o w~a?omości. 

Wyjechał i zginął. Na ei~śninie syt1:1acJa 1est e1ęzka. Czy 
możliwe, że omyliłem się co do mego? 

Znów zamilkli, zatopieni we własnych myśla.ch. Szc~e­
ra rozmowa zbliżyła ich i chwile milczei;ia nie b~dztły 
już w Tani niepokoju Miarowe kołysa1:ne sań działało 
usyniająco, i dziewczyna, znużona całodzienną pracą.· za­
snęła. Ale Batmanow nie pozwolił jej spać nawet dwu­
dziestu n;iinut. 

- Czy śpicie Taniu? - zapytał i zadziwił ją po pr?· 
stu tym krótkim zwrotem. - P~oszę nie spać. Sa~ nt­
guy nie śpię w dzień l innym me pozwalam. B~dztemy 
n1ów rozmawiać na oderwane tematy„. Dobrze, ze przy­
wróciliście mnie de· porządku. kiedy za bardzo się roz­
gadałem... Sam wywołałem niepokój w mojej duszy 
i obecnie 1akoś mi niewyraźnie ... 

Tania domyśliła się co Batmanow ma na myśli i jej 
samej zrobiło się ciężko. 

- Czv bylv w waszym życiu jakieś silne orzeżvcia . 

• 1 

socjalistycznego''. 

czy też nie - tego nie wiem. Prawdopodobnie nie były, 
gdyż ·na twarzy wasze; nie widać- nawet chmurki... Obe­
cnie coraz częściej zastanawiam się nad tym, co nazywa 
siE: życiem osobistvm. Oczywiśc~P. że nraca zajmuje 
w .1iiszym życiu główne miejsce. Ale ieżeli prócz pracy 
- dla człowieka nie prawie nie istnieje - wąt,,!)ię, czy 
można nazwać go człowiekiem. 

Batmanow mówił spokoinie. zrównoważonym głosem, 
jak gdyby głośno rozmyślał. 

- Mnie się zdaje. że wszystko zależy od tego. jak 
życie układa sie na początku. czy zacznie się od wielkiej. 
prawdziwei miłości Wszak sii ludzie. którzv niqdy nie 
kochali i nie rozumieją w ogóle co to za ptak. Nie wie­
rza nawet. że uczucie takie istnieje i uważają ie raczej 
7.a literacki wymysł. · 

Batmanow kurczowo zacisnął ręce. 
- Proszę mi wybaczyt. że poruszyłem ten temat. Ale 

jesteście dorosłą osobą, chociaż żvcie wasze rłopiero się 
zaczvna. I lepiei iest patrzeć otwarcie na wszystkie 
orzykre rzeczy w życiu. ani7elj wstydliwie odwracać 
od 'lich wzrok Bardu, źle. ieśli zbliżenie nastęouje bez 
orawdziwei miłości Wtedv oomiędzy mPżczyzną i ko· 
bietą powstaje fałszywy, lekki stosunek. Czasem te sto­
su: ki od razu stają się cyniczne„. Dlac2'P~O tak wzdv­
chacie Taniu? Czv on.vlcrn w:iTn sluchać7 

Uśm1echn;; się! 

- Jak się czujesz jako żo­
naty? 

- Doskonale! Mam wraże­
nie .• że jestem znów młodym 
chłopcem. 

- ??? 
- Muszę pokryjomu palić 

papierosy. 
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- Nie pytajcie, - głucho odpowiedziała Tania. 

Skulona pomyślała o SWOJeJ dawnej zMjomości 
z Chmarą, która na szczęśc'.e przerwała się w odpowied· 
nlej chv1ili: Chmara przeraził ją swoją brutalną natar­
czywością. 

- Oczywiście nie łatwo jest słuchać te~o, co mówię, 
-- z~o<lzi: się Batmanow - Cóż rob'ć, w życiu wypada 
dźwi~ać niemało ciężarów. A ja, aż do bólu cierpię, 
pragm~c zrozumieć. dlaczego moje rodzinne życie nie 
było szczęśl iwe? Zdaie mi się. że kochalem Annę .• Test 
'iostrą meip przyjaciela. wszvscy mówili. że iesteśmy 
odpowiednia. pari> i radzili abyśmv się pobrali Pobra­
liśmy się. Na początku żyliśmv- we dwoje, potem uro­
dzi• się svn. Wszvstko wv~lci.dało dobrze: nrzyi:i'TTla ro­
dzina, iednak chłouiec bvł nłe b<1rdzo 7.drów." Zdaje mi 
siP, że nie m<>gę sobie robić wyrzutńw. J-edn„kże nie mo­
gę znaleźć sob'e miejsca i z iroryczą myślę - żyłem 
obt k żony i dziecka, oddychałem iednvm powietrzem 
z niini - a jednakże bylem od nich daleko. Anna Iwa­
nowna powiedziała mi to pewni>~o razu Nawet nie 
wiem. czy był to wvrrnt .Jest to kob;eh1 madra. rozum­
na, ale odnosiła się do mnie '7 wvgórowanvm szacun­
kiem, i mńwila nieśmi:>ło. raczej dawała do zrozumie-
nia .•• 

ro.c. nJ 


